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„ D e u t s c h e  W ir t s c h a f t "
J u n k r z y  ż e r u ją QPONMLKJIHGFEDCBA

Fryderykow i W ielkiem u, który w  
zapiskach sw oich dał w iele dow o­
dów  zim nej i pogardliw ej nienaw iści 
do żyw iołu polskiego, przypisyw ane 
jest określenie „polnische W irtschaft44 
stosow nie do w szystkiego, co jest na­
cechow ane brudem , nieładem  i nadu­
życiam i.

O kreślenie to przetrw ało w ieki i 
dziś pojaw ia się przy każdem  donie­
sieniu z Polski, jakie z lubością za­
m ieszcza prasa niem iecka, gdy  chodzi 
o fakt jakiś ujem ny w  naszem życiu  
państw Tow em . N iech się zdarzy, że 
jakiś poborca podatków  m iejskich o- 
m yli się co do przeznaczenia sum  ze­
branych od podatników , prasa nie­
m iecka rozpisuje  się natychm iast dłu ­
go  i szeroki i z lubością  na  tem at „pol­
nische W irtschaft 44.

Faktycznie jednak nie brak da­
nych, które w skazują, że prasa nie­
m iecka  m ogłaby  z w ielkim  pożytkiem  
dla siebie i dla sw ego społeczeństw a 
zm ienić przym iotnik i pośw ięcić w ię­
cej uw agi tem atow i: „D eutsche W irt­
schaft44.

Św ieżo w łaśnie kom isja budżetow a  
R eichstagu dała m ożność szerszem u  
św iatu zajrzeć w  jeden z kącików  
„gospodarki niem ieckiej44, w  spraw ę  
dysponow ania  funduszam i t. zw . „O st- 
hilfe 44.

Jest to , jak  w iadom o, fundusz  „w y-1  
soce patrjotyczny 44 i jaw nie antypol­
ski. Junkrow ie  w schodnio-pruscy za- i 
grozili, że będą m usieli ustąpić ze 
sw ych  placów ek, jeśli nie dostaną po ­
m ocy ze skarbu państw a. R ząd v. 
Papena i v. ScM eichera nie był głu­
chy na te w ołania. W łaśnie w  kom i­
sji budżetow ej w yjaśniono, jak zo ­
stały rozdysponow ane i zużytkow ane 
te fundusze.

G dy doszło do dyskusji na  ten  dra­
żliw y  tem at, początkow o nikt nie  m ia? 
odw agi 'w ym ienić głów nego „obdaro ­
w anego 44. W reszcie ktoś śm ielszej na­
tury w yjąkał to nazw isko. C hodziło  
o p. von O ldenburg-Januschau, zna­
nego przyjaciela osobistego prezy­
denta H inde  nburga, stałego gościa w  
m ajątku N eudeck, gdy baw i tam na  
w yw czasach sędziw y prezydent R ze­
szy N iem ieckiej.

Spadkobierca  idei krzyżackiej, któ ­
rego przodkow ie do rodow ego nazw i­
ska O ldenburg dodali przydom ek Ja- 
nuschau, jaw nie polskiego pochodze ­
nia od jakichś „zdobytych 44 w łości, 
zapuścił dość głęboko sw ą rycerską  
praw icę do  w nętrza skarbca państw o ­
w ego. U zyskał 621 tys. m arek z „O st- 
hilfe 44 na konw ersję  sw ych  długów .

A le długów  w cale nie spłacił. W o ­
łał kupić sobie za te pieniądze m ają­
tek ziem ski w  M archji B randenbur­
skiej (a w ięc —  D rag naclr W esten), 
a dobra sw oje w  Prusiech W schod ­
nich zabezpieczył od natrętnych  w ie­

G dańsk. Po tygodniow ej przerw ie  
zw ołane zostało posiedzenie V olkstagu, 
na którem  m iały  się odbyć w ybory dal­
szych członków  prezydjum , gdyż dolych 
czas w ybrany został i to zaledw ie 28  
głosam i na 72 tylko prezes centrow iec 
Potrikus.

O pozycja natychm iast po otw arciu  po  
siedzenia w ystąpiła z w nioskiem skre­
ślenia z porządku dziennego  punktu, do  
tyczącego dalszych w yborów członków  
prezydjum . W niosek ten w yw ołał w śród  
w ielkiego tum ultu dłuższą debatę for-

rzycieli t. zw . postępow aniem  zabez­
pieczaj  ącem . To znaczy, że jego w ie­
rzyciele obędą się sm akiem .

Inny „rycerz bez zm azy i skazy 44, 
hr. von Saurm a - H oym - D yhren- 
furth, uzyskaw szy znaczne pieniądze 
z „O sthilfe 44, zam iast spłacić długi, 
w ołał kupić sobie luksusow y sam o­
chód firm y M ercedes i w yjechał na  
francuską R ivierę, gdzie będzie do ­
rabiał niem ieckiem i m arkam i „w ro­
gów  dziedzicznych 44.

D w aj bracia: W olf i A dalberg  
grafow ie von K eyserling - Sasterhau- 
sen w  ciągu dw óch lat zrębili na 700  
tys. m k. niem ieckich  długów . N ie pła­
cą. O trzym ali obecnie znaczne fun ­
dusze z „O sthilfe 44, ale w  dalszym  cią­
gu nie płacą. N atom iast posiadają po ­
dobno w ielki m ajątek w  Szw ajcarji.

Lista tych „patrjotów 44 jest długa.
„D zieje „O sthilfe 44 —  konkluduje 

m elancholijnie  „Y ossische  Zeitung 44 —  
potw ierdzają pogląd, że subw encje  
prow adzą do korupcji44. Istotnie to  
sam o było za czasów  działalności nie­
sław nej pam ięci K om isji K oloniza-  
cyjnej. A utorow ie niem ieccy, jak  
C leinow  i in . stw ierdzili w ów czas, że  
K om isja K olonizacyjna była stałym  
przedm iotem szantażów 7 ze strony  
„patrjotycznych 44 junkrów , którzy  
grozili, że m ajątki ich przejdą w  rę­
ce polskie, jeśli K om isja nie zapłaci 
w yznaczonej przez nich -w ygórow a­
nej ceny.

D zieje kom isji kolonizacyjnej, jak  
i obecnie losy funduszów „O sthilfe 44. 
to w ym ow ny przykład ow ej „D eu­
tsche W irtschaft44, która polega na że­
row aniu nielicznej uprzyw ilejow anej 
garstki junkrów  na skarbie państw a, 
które m il  jonom  bezrobotnych nie da- 
je pracy  i chleba. Zresztą junkrow ie  
pruscy  nie posiadają  m onopolu bezce- 
rem onjalnego obchodzenia się z gro­
szem  publicznym . D ość w spom nieć o  
słynnej aferze Szklarka, który, jak  
się okazało, potrafił ulokow ać  w  sw ej 
kieszeni cały zarząd m iejski B erlina, 
nie w y  łączając „szlachetnych 44 socjal­
dem okratów .

A  „zam rożenie 44 czterech m il  jardów  
dolarów  pożyczek am erykańskich —  
państw ow ych, kom unalnych i pry ­
w atnych?

N iem cy nie m yślą ich płacić i na­
w et z tego pow odu nie zdradzają ża­
dnego zakłopotania.

Takie „zam rożenie 44 długów  w  ję ­
zyku stosunków  pryw atnych zupełnie 
inaczej się nazyw a.

Jeśli tedy N iem cy w  dalszym  cią­
gu notow ać będą jakieś fakty  i fakci- 
ki w  rubryce „polnische W irtschaft44, 
gdy  będą drw ić z pyłu, jaki dostrzegą  
w  naszem  oku, m am y pełne praw o  
zw rócić ich uw agę na  „deutsche W irt­
schaft44, na grubą belkę, która tkw i w  
ich w łasnem oku i nie pozw ala w i­
dzieć rzeczy  w  istościw  św ietle  
praw dy.

Paderewski o Polsce i Niemczech
N O W Y  JO R K . N a parow cu „B eren- 

garia 14 przybył tu Paderew ski. W  w y­
w iadzie z dziennikarzam i am erykański­
m i Paderew ski poruszył spraw ę propa­
gandy  niem ieckiej i podkreślił agresyw ­
ność rządu niem ieckiego, przeprow a­
dzającego sw ą politykę ponad głow am i 
pokojow o usposobionego narodu nie­
m ieckiego. N a pytanie w spraw ie dłu­
gów Paderew ski odpow iedział, że sta-

now isko Polski ścisłe uzasadnione jest 
w jej sytuacją finansow ą. D alej w yraził 

się Paderew ski z w ielkiem  uznaniem o  
am basadorze  Patku. N a pytanie, czy bę­
dzie w B iałym D om u oraz czy będzie  
publicznie przem aw iał, Paderew ski od­
m ów ił odpow iedzi. W  A m eryce zabaw i 
dw a m iesiące i odbędzie 18-te z rzędu  
tournee.

- '- a

P o s ie d z e n ie  „ V o lk s t a g u "
m alną. Frakcje koalicji rządow ej dom a-
gały się przeprow adzenia w yborów , 
tw ierdząc, że obrady V olkstagu są nie­
m ożliw e przy prezydjium , złożonem z  
jednej tylko osoby. O pozycja zaś dom a­
gała  się debaty  nad w szystkiem i punkta  
m i porządku dziennego z w ykluczendem  
w yborów . Z ław  senackich, na których  
zasiedli w iceprezydent Senatu W ierciń­
ski i senatorow ie prałat Zaw adzki i 
H inz, padały w trakcie debaty uw agi, 
w yw ołujące w opozycji coraz w iększe  
podniecenie. Po godzinnej niem al sprze 

czce posiedzenie w śród w ielkiego za­
m ieszania przerw ano.

Po w znow ieniu posiedzenia aw antu­
ry trw ały nadal i w chw ili gdy prezes 
Potrikus podczas głosow ania nad w nio ­
skiem opozycji o pow tórne zaw ieszenie 
posiedzenia przyznał w iększość partjom  
senackim , które faktycznie są w  m niej­
szości, tum ult doszedł do takich  rozm ia­
rów , że posiedzenie zostało zam knięte. 
W  w yniku w ięc dw ugodzinnych debat 
nie załatw iono ani jednego punktu po- 
iządku dziennego.

Szczera prawda
PA RY Ż. W  zw iązku  z  projektem  w y­

słania do B erlina specjalnej delegacji b. 
kom batantów francuskich celem w rę­
czenia H indenburgow i sztandaru batal­
ionu, którym  on sw ego czasu dow odził 
„Echo de Paris" stw ierdza, iż gest tea  
byłby poniżającym dla Francji i jest 

całkow icie nie na m iejscu i nie na cza­
sie. —

W  chw ili bow iem gdy niem ieccy b. 
kom batanci urządzają coraz częściej 
prow okacyjne m anifestacje, Francuzi nie 
pow inni stosow ać w obec nich ukłonów  
i uprzejm ości.

0  ile dla Francji sztandar ten m a ja­
kąkolw iek  w artość, należy  go  zachow ać. 
O ile natom iast niem a on żadnego zna­
czenia, „Echo de Paris" proponuje aby  
go przesłać do B erlina pocztą lub zło­
żyć w am basadzie niem ieckiej.

— :o:—

Pogrzeb weterana
Poznań, 25, I. D ziś rano z kaplicy  

O kręgow ego Szpitala W ojskow ego w  
Poznaniu nastąpiła eksportacja zw łok  
zm arłego podczas defilady w ubiegłą  
niedzielę w eterana 1863 r. śp. Józefa  
K aizera z O strowa. W  pogrzebie w zięli 
udział przedstaw iciele różnych organi- 
zacyj, delegacja korpusu oficerskiego  
garnizonu poznańskiego z dow ódcą O K  
V II gen. Frankiem na czele, delegacja 
korpusu podoficerskiego i liczne dele­
gacje m iejscow e ze sztandaram i. N a cze  
le pocztu sztandarowego  niesiono sztan  
dar z pow stań 1848 r. i 1863  r., który no  
sił zm arły jako długoletm  chorąży Sto ­
w arzyszenia W eteranów . K ondukt po ­
przedzał honorow y szw adron konny 7-o  
pułku strzelców  konnych poznańskich. 
Po w yprow adzeniu zw łok na ul. Targo ­
w ą  złożono trum nę na  sam ochód, w  któ ­
rym zw łoki przew ieziono do O strowa. 
W  czw artek  odbędzie się pogrzeb w  0- 
strow iu.

— x>:—

Samobdistvo konsola
Praga. K onsul am erykański w  Pra­

dze R aym ond D avis popełnił sam obój­
stwo rzucając się z najw yższego piętra  
klatki schodowej w  hotelu gdzie m iesz­
kał. D avis zabił się na  m iejscu.
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A E R O L IT  S P A D Ł  N A  D A C H  T E A T R U

V a lp a ra is o . P A T . O lb rz y m ie j w a g i  
a e ro li t s p a d ł n a n o w y b u d o w a n y  ta m  
te a tr „ M u n d ia T '. A e ro li t p rz e b ił d a c h  
g m a c h u  te a tra ln e g o  i w y rz ą d z ił w e w ­
n ą trz p ra w d z iw e s p u s to s z e n ie . W y p a ­
d e k  z d a rz y ł s ię  w  g o d z in a c h  p o ra n n y c h  
d z ię k i c z e m u  n ie  b y ło  o H a r  w  lu d z ia c h .

— :o :—

W IE L K IE  M R O Z Y  W E  F R A N C J I .

P a ry ż . M ro z y  w e F ra n c ji s ta le s ię  
w z m a g a ją . N a p ro y v in c ji te m p e ra tu ra  
w y n o s i o d  1 3  d o  1 5 s t . p o n iż e j z e ra , w  
o k o lic a c h g ó rs k ic h  1 8 s t . W  P a ry ż u  9  

s to p n i .
— » ;—

O K R U T N Y  O J C IE C  C H C IA Ł  S P A L IĆ  
2 -J E  D Z IE C I .

L y o n . P a t. D o n o sz ą  z C a h o ro , P o ­
la k T ra w iń s k i u s iło w a ł s p a lić s w o ic h  
d w o je  d z ie c i (1 0  i 1 2  la t)  p o la w s z y  u p rz e  
d n io  c a ły  p o k ó j b e n z y n ą . A re s z to w a n y  
p o d a ł ja k o  m o ty w  z b ro d n i ro z p a c z p o  
u tra c ie  ż o n y , k tó ra  g o  p o rz u c iła .

—o—

P Ó Ł  W S I S P Ł O N Ę Ł O .

W iln o . W e  w s i K a ro lin ó w , g m in y  o -  i 
s lro w s k ie j w y b u c h ł p o ż a r . P a s tw ą  p ło ­
m ie n i p a li ło 1 1 b u d y n k ó w g o s p o d a r ­
c z y c h  6  m ie sz k a ln y c h  w ra z z in w e n ta ­

rz e m  m a r tw y m  i ż y w y m .

W Y C IĄ Ł  S O B IE  Z  U D A  K A W A Ł  
M IĘ S A  I U S M A Ż Y Ł  S Z N Y C E L  D L A

Ż O N Y .

T O K IO . ( J a p o n ja ) . D o  je d n e g o  z  m ie j­
s k ic h  s z p ita li , p rz y w ie z io n o  K o re a ń c z y ­
k a  z ro p ie ją c ą  ra n ą  n a  u ld lz ie , s k ą d  b y ł  
w y c ię ty  k a w a ł m ię sa o k o ło p ó ł fu n ta  

ż y w e j w a g i.
K o re a ń c z y k  o ś w ia d c z y ł , ż e s ły s z a ł 

w  d z ie c iń s tw ie , ja k o b y m o ż n a w y le ­
c z y ć  b y ło  k a ż d ą  c h o ro b ę , je ż e l i c h o re m u  
d a ć d o  z je d z e n ia k a w a łe k  m ię s a lu d z ­
k ie g o . Ż o n a  je g o  c ie rp ia ła  n a  n e w ra lg ję  
i ż e b y  ją  w y le c z y ć , w y c ią ł s o b ie  k a w a ­
łe k  m ię s a , p o d s m a ż y ł  i  d a ł je j d o  z je d z e ­
n ia . N a jd z iw n ie js z e , ż e  n a p ra w d ę  w y ­

z d ro w ia ła .

Z A G A D K O W E  M O R D E R S T W O

S o f ja . D e p u to w a n y  T ra ik o w  z  p a r -  
t j i  ro b o tn ic z e j z o s ta ł  z a m o rd o w a n y  p rz e z  
d w u c h  n ie z n a n y c h  n a p a s tn ik ó w . M o r ­
d e rc y  z b ie g li. Ś le d z tw o  t rw a .

Zvdnicno go, bo jest obywatelem 

polskim
B e r lin . N a ż ą d a n ie  k o m is a ry c z n e ­

g o  m in is tra  ro ln ic tw a  w  P ru s a c h  T o w a ­
rz y s tw o  K o lo n iz a c y jn e  w y m ó w iło  z  d n .  
1 0  lu te g o  b r . p o s a d ę  d y re k to ro w i te j in ­
s ty tu c ji D y k o w i, p o s ia d a ją c e m u  o b y w a ­
te ls tw o  p o ls k ie . R a d a N a d z o rc z a  p o w ­
z ię ła  s w ą  d e c y z ję  p o  u s ta n o w ie n iu  s p e
c ja ln e j k o m is j i z  u d z ia łe m  d e le g a ta m i­
n is te r s tw a ro ln ic tw a , m a ją c e j n a c e lu  
z b a d a n ie te j k w e s tji . W y d a n y w  s p ra -

w ie  te j d e c y z ji k o m u n ik a t s tw ie rd z a , ż e  
w y m ó w ie n ie n a s tą p iło p rz e d e w S z y s t-  
k ie m  z te g o  p o w o d u , iż k o m is a rz s ta ł  
n a s ta n o w is k u , ż e k to  p o s ia d a  o b y w a ­
te ls tw o  p o ls k ie  i n ie  p o d ją ł ż a d n y c h  k ro  
k ó w , a b y  u z y s k a ć  o b y w a te ls tw o  p ru s k ie  
n ie  m o ż e  s ta ć  n a  c z e le  to w a rz y s tw a , w  
k tó re m  p a ń s tw o  p ru s k ie  m a  5 0  p ro c e n t  

u d z ia łó w .

Ifarodowi-soej aliści wrogami kościoła
c a s ię p rz e c iw k o  .a n ty s e m ity z m o w i raW ie d e ń . B isk u p  w  L in z u  G fo e lln e r  

w y d a ł l is t p a s te r s k i p rz e c iw k o  n a ro d o ­
w y m  s o c ja l is to m  n a z y w a ją c s tro n n ic tw o  
to  w ro g ie m  K o ś c io ła . W  l iś c ie p o w ie ­
d z ia n e  je s t m . in . ż e  n a ró d  i p a ń s tw o  s ą  
p o ję c ia m i ró ż n e m i. P a ń s tw o  s to i p o n a d  
n a ro d e m , n a ró d re p re z e n tu je b o w ie m  
id e ę d o p ie ro  p a ń s tw o n a d a je te j id e i 
p e łn y  w y ra z  i ż y c ie ,. L is t p a s te rs k i  z w ra

s o w e m u , n a z y w a ja jc g o n ie z g o d n y m  z  
z a s a d a m i c h rz e ś c ija ń s k ie m i. M im o  to  
l is t p a s te r s k i p rz y z n a je , ż e  m ię d z y n a ro ­
d o w y  d u c h  ź y o d w s k i je s t s z k o d liw y  ś c i­
g a n ie  je d n a k  n a ro d u  ż y d o w s k ie g o  z  p o ­
w o d u  je g o p o c h o d z e n ia je s t n ie lu d z k ie  
i n ie c h rz e ś c ija ń s k ie .

— :o:—

Wydanie biskupa
R Y G A . D o  p o g ra n ic z n e j s ta c j i In d ra  

n a g ra n ic y ło te w s k o -s o w ie c k ie j o d s ta ­
w io n o  p o d  e s k o r tą  u rz ę d n ik ó w  G . P . U . 

b is k u p a  S ło s k a n a .
Z o s ta ł o n  p rz e d  d z ie s ię c iu  la ty  m ia ­

n o w a n y  b is k u p e m d ie c e z ji le n in g ra d z -  
k ie j , p rz e ld  p ię c iu  z a ś la ty  a re s z to w a n y  
i d e p o r to w a n y  n a  w y s p y S o ło w ie c k ie , 
P o  t r z y le tn im  p o b y c ie  n a  w y s p a c h  S o ­
lo w i  e c k ic h  b is k u p  S ło sk a n  z o s ta ł z e s ła ­
n y  n a  o s ie d le n ie  d o  T u ru c h a s k a  z a  K ra j-

n o ja r sk ie m .

O d  s z e re g u  la t to c z y ły  s ię  ro k o w a n ia  
w  s p ra w ie  u z y s k a n ia  z e z w o le n ia  n a  w y ­
ja z d  b is k u p a  z  R o s ji  S o w ie c k ie j . O b e c n ie  
w ła d z e s o w ie c k ie z g o d z iły s ię n a w y ­
m ia n ę  b isk u p a  z a  je d n e g o  z  w y b itn y c h  
d z ia ła c z y  k o m u n is ty c z n y c h , o d b y w a ją ­
c y c h k a rę w ię z ie n n ą n a Ł o tw ie . P rz e d  
d o s ta rc z e n ie m  b is k u p a  S ło s k a n a  d o  g ra ­
n ic y  ło te w s k ie j , s p ę d z ił o n  k ilk a  m ie s ię ­
c y  w  w ię z ie n iu  b u ty rs k ie m  w  M o s k w ie .

—:o:—

1^

Grypa srerxy s ’q w  Niemczech
B e r lin S z e rz ą c a s ię w  N ie m c z e c h  

e p id e m ja  g ry p y  p rz y b ie ra  w  w ie lu  m ie j­
s c o w o ś c ia c h  o s tre  fo rm y . W  k ilk u  s z k o  
ła c h  b e r l iń s k ic h  p rz e rw a n o  n a u k ę  z  p o ­
w o d u  g ro m a d n e g o  z a s ła b n ię c ia d z ie c i.  
W s z y s tk ie s z k o ły  w  K o lo n ji z a m k n ię to  
d b  k o ń c a  m ie s ią c a . R ó w n ie ż  w  m ie js c o ­
w o ś c i w e s tfa ls k ie j L e tm a th e  m u s ia n o

u c ie c s ię d o  te g o ro d z a ju  ra d y k a ln y c h  
z a rz ą d z e ń , a b y  z a p o b ie c d a ls z e m u  s z e ­
rz e n iu  s ię g ry p y . R ó w n o c z e ś n ie  z tą  e -  
p id e m ją  n o tu ją  l ic z n e  w y p a d k i z a z ię b ie ­
n ia s ię w ś ró d  m ło d z ie ż y  s z k o ln e j , p o d ­
c z a s t rw a ją c y c h  o b e c n ie n ie b y w a le o -  
s try c h  m ro z ó w .

— o — '

S K A Z A N IE  K O M U N IS T Ó W .

G ro d n o . S ą d  O k rę g o w y  w  G ro d n ie  
ro z p a try w a ł s p ra w ę W ło d z im ie rz a K o ­
s i ły  i 1 9 o s k a rż o n y c h  o  d z ia ła ln o ś ć k o ­
m u n is ty c z n ą . W  w y n ik u  ro z p ra w y  z o s ta  
l i: K o s iło  n a  4  la ta  w ię z ie n ia , c z te re j je ­
g o to w a rz y s z e n a 3 la ta , p ię c iu  n a 2 ,  
c z te re c h  n a  1 ro k  w ię z ie n ia i d w u c h  n a  

6  m ie s ię c y ,-

— : o :  —

S E T K I R O D Z IN  B E Z  D A C H U  
N A D  G Ł O W Ą .

B o m b a y S e tk i lu d n o ś c i z n a jd u ją s ię  
b e z d a c h u  n a d  g ło w ą z p o w o d u  z n is z ­
c z e n ia  p rz e z  p o ż a r  p rz e s z ło  3 0 0  d o m ó w  
n a  p rz e d m ie śc iu  B o m b a ju  M a tu n g a .

—o—

K S IĄ Ż E  H A B S B U R G
U  H IN D E N B U R G A

B e r lin . P a t ’ . P rz e b y w a ją c y  n a s tu d -  

ja c h  w  B e r lin ie  a rc y k s ią ź e  O tto  H a b s ­
b u rg  z ło ż y ł d z iś w iz y tę p re z y d e n to w i 
H in d e n b u rg o w i. W e d łu g  in fo rm a c ji p ra ­
s y , w iz y ta  ta  m ia ła  c h a ra k te r  p ry w a tn y .

— o —  .

E K S P L O Z JA  W  F A B R Y E  P R O C H U ,

B e r lin . W  fa b ry c e p ro c h u  w  B o m ­
l i tz  n a s tą p iła  s i ln a e k s p lo z ja , s k u tk ie m  
c z e g o  c a ły  o d d z ia ł w y le c ia ł w  p o w ie trz e  
Z a tru d n ie n i p rz y  m ie le n iu  p ro c h u  d w a j 
ro b o tn ic y p o n ie ś l i ś m ie rć n a m ie js c u .  
D e to n a c ję s ły sz a n o  w  o d le g ło ś c i w ie lu  
k ilo m e tró w  o d  m ie js c a  k a ta s tro fy . W o ­
b e c  ś m ie rc i je d y n y c h  ś w ia d k ó w  w y p a d ­
k u  i z u p e łn e g o  z n isz c z e n ia  c a łe g o  u rz ą ­
d z e n ia  n ie m o ż n a l ic z y ć n a  w y ja ś n ie n ie  
p rz y c z y n y  w y b u c h u , —  ja k s tw ie rd z a  
w y d a n y  w  te j s p ra w ie  k o m u n ik a t .

— o —

Ś N IE G I W  H IS Z P A N J I .

P a ry ż . T e m p e ra tu ra w  c a łe j H is z -  
p a n ji o b n iż y ła s ię o s ta tn io . z n a c z n ie ( 
p rz y  je d n o c z e s n y c h o b f i ty c h o p a d a c h ।  
ś n ie ż n y c h . W  M a d ry c ie  te m p e ra tu ra  w y  
n o s i 4 s to p n ie  p o n iż e j z e ra , w  S a n  S e ­
b a s tia n  5 , a  w  p ro w in c ji T e ru e l w  A ra -  
g o n ji n o tu ją 1 4 s to p n i p o n iż e j z e ra , W  
o k rę g u  V a le n c ji is tn ie je  o b a w a , iż  z im ­
n a o ra z ś n ie g i w p ły n ą s z k o d liw ie  n a  
z b ió r p o m a ra c z a ń . J a k  z a z n a c z a ją  id z ie n  
r . ik i h is z p a ń s k ie w  o k o lic a c h  ty c h ju ż  
o d  1 5  la t  n ia  p a d a ł ś n ie g . W  o k rę g u  D v ie  
d o  k o m u n ik a c ja  je s t p rz e rw a n a  z  p o w o ­

d u  z a s p  ś n ie ż n y c h .

GrolNHrea
POWIEŚĆ SENSACYJNA.

(Z FRANCUSKIEGO).
8 )  ‘ T O M  I .

—  O to  je s t . . .
G ib ra y  p rz e c z y ta ł.
—  D z iw n a  rz e c z  —  w y s z e p ta ł —  c h o d ź m y  n a  

i» ie js e e  z b ro d n i.
—  C z y  m a m  z a ra z  p rz y w o ła ć  ro b o tn ik ó w , k tó ­

rz y  z n a le ź li t ru p a ?  —  z a p y ta ł d o z o rc a .
—  K o n ie c z n ie .
P o s ła ł s tró ż a  p o  ro b o tn ik ó w , k tó ry  te ż  z n a la z ł  

ic h  w  s z y n k u  p rz y  u lic y  R e n a u d , g d z ie c z e k a ł-  
c ie rp liw ie  n a  p rz y b y c ie  c z ło n k ó w  s ą d u .

C z e m p rę d z e j z a p ła c il i n a le ż n o ś ć w  b u fe c ie  
i p o s p ie s z y li d o g ro b o w c a , g d z ie ju ż s ta li s ę ­

d z io w ie .
• C ie k a w i c h c ie li ta k ż e  p rz y s tą p ić  d o  g ro b u  —  

a le  n ie  d o p u ś c il i ic h  a g e n c i, p rz e s trz e g a ją c o trz y ­
m a n e g o  ro z k a z u .

K o m isa rz p o lic y jn y  w s k a z a ł n a  p la m ę c z e r ­
w o n ą , k tó ra  w id n ie ją c n a ś n ie g u , d o p ro w a d z iła  
p rz e d e w s z y s tk ie m  n a  d o m y s ł z b ro d n i.

O p o w ie d z ia ł s a m  w s z y s tk o  to , c o  z a p is a n e  ju ż  
b y ło  d o  p ro to k ó łu . D rz w i g ro b o w c a , k tó ry c h  ju ż  
z a m e k  n ie  t r z y m a ł, o tw a r te  z o s ta ły  n a ty c h m ia s t.

O p is  w n ę trz a  g ro b o w c a  s ta je  s ię  k o n ie c z n y m  
d la  o b ja ś n ie n ia  d a lsz y c h  s z c z e g ó łó w  i d la  te g o  d o ­
p e łn im y  g o  p o k ró tc e .  *

G ro b o w ie c  z b u d o w a n y  z  s z a re g o  g ra n itu , b e z  
ż a d n y c h  o z d ó b  k a m ie n ia r s k ic h  z z e w n ą trz , p ró c z  
h e rb u  z  k o ro n ą  h ra b io w s k ą  o b e jm o w a ł —  ja k  ju ż  
rz e k liś m y p o w y ż e j —  p rz e s trz e ń w ie lk o ś c i o d  
d w u d z ie s tu  o ś m iu  d o  t r z y d z ie s tu  ło k c i k w a d ra to ­
w y c h . N a  f ro n c ie  w  s ty lu  g o ty c k im  n ie  b y ło  ż a d n e ­
g o  n a p is u . N a  ś c ia n a c h  b o c z n y c h  w y b ite  o tw o ry  
w  k s z ta łc ie  t ró jl iś c i , o ś w ie tla ły  w n ę trz e .

W  g łę b i p rz y  ś c ia n ie , n a p rz e c iw  d rz w i, w z n o ­
s i ł s ię n ie w ie lk i o łta rz m a rm u ro w y . N a o łta rz u  
ty m s ta ł k rz y ż p o s re b rz a n y , c z te ry l ic h ta rz e  

z  ś w ie c a m i w o s k o w e m i, z k tó ry c h  je d n e  b y ły  je ­
s z c z e  c a łe , d ru g ie  w y p a lo n e d o  p o ło w y . —  S z e ś ć  
k rz e s e ł b y ło  p o  o b u  s tro n a c h  p rz y  o łta rz u  z d rz e ­
w a c z a rn e g o , z w y s o k ie m i o p a rc ia m i i z b a rd z o  
n is k ie m  s ie d z e n ie m , o b ite m  s ta rą , ja s k ra w ą  m a te r-  
ją . T rz y  k rz e s ła  le ż a ły  n a  p o d ło d z e  p rz e w ró c o n e , 
in n e  s ta ły , a le  w  n ie ła d z ie . W y b la k ły  d y w a n  o k ry ­
w a ł w  c z ę śc i m a rm u ro w e  p ły ty , n a p rz e m ia n  b ia łe  
i c z a rn e , n ib y  k w a d ra c ik i n a  s z a c h o w n ic y . D w a  
o b ra z y  s z k o ły  w ło sk ie j w is ia ły  n a  ś c ia n a c h . J e ­
d e n  z  n ic h  p rz e d s ta w ia ł „ Z d ję c ie  z  K rz y ż a ’ * , d ru g i  
„ Z m a r tw y c h w s ta n ie J e z u s a C h ry s tu s a * 4 . W ilg o ć  
tu  p a n u ją c a  o s ia d ła  i n a  o b ra z a c h , ta k . iż  tw a rz e  

n a  n ic h  b y ły  ju ż  n ie w id o c z n e .

TRUP KOBIETY.
P ó łz m ro k  p o n u ry  p a n o w a ł w  g ro b o w c u . K il­

k a w ia n k ó w  w id n ia ło  p rz e d  o łta rz e m , w s z y s tk ie  

z w ię d łe , z  w y ją tk ie m  je d n e g o .

W ie m y  ju ż , ż e  t ru p  z a b ite j k o b ie ty  n a  w z n a k  
le ż a ł . N a p o b la d ły c h u s ta c h n ie b o s z c z k i w id a ć  
b y ło  c z e rw o n ą  p la m ę , o k rą ż y ł ją  p a s e k z e s c h łe j 
k rw i. R ę c e m ia ła w y c ią g n ię te , p a lc e z a c iś n ię te , 
o c z y  o tw a r te . T w a rz , k tó re j ry s y  s k a m ie n ia ły  p o d  
d z ia ła n ie m  ś m ie rc i , w y ra ż a ła  p rz e s tra c h  n ie z m ie r ­
n y . S z c z e g ó ły  te , k tó re śm y  p o d a ć  u w a ż a li z a  k o ­
n ie c z n e , z a p is a n e z o s ta ły  d ro b ia z g o w o  w  p ro to ­
k ó le . N ie w ia d o m a  o f ia ra  m o g ła  m ie ć  la t c z te rd z ie ­
ś c i. B y ła  w  ż a ło b ie : z c z a rn e g o  k a p e lu s z a k re p o ­
w e g o z w ie sz a ł s ię w e lo n  z ta k ie jż e  m a te r j i . N a  
s z y ji d a w a ła s ię w id z ie ć g łę b o k a ra n a . K s z ta łt  
ra n y  te j w s k a z y w a ł, ż e  z a b ó jc a  u d e rz y ł s z ty le te m  
t ró jk ą tn y m .

—  Z a c z y n a jm y  p o  p o rz ą d k u  —  rz e k ł G ib ra y  
p o  k ró tk ic h  o g lę d z in a c h . —  N a jp rz ó d  t r z e b a  o b e j­
rz e ć  u b ra n ie  n ie b o sz c z k i .

J o d e le t  u k lą k ł  o b o k  t ru p a  i u w a ż n ie  s z u k a ł p o  
k ie s z e n ia c h . Z n a la z ł w  n ic h  ty lk o  c ie n k ą c h u s tk ę  
p łó c ie n n ą .

—  Z o b a c z c ie , ja k i je s t  z n a k  n a  c h u s tc e  —  ro z ­
k a z a ł s ę d z ia  ś le d c z y .

—  Ż a d n e g o  z n a k u  n ie  m a  —  o d p o w ie d z ia ł J o ­
d e le t z e  d z iw ie n ie m  —  tu ta j ta k  s a m o , ja k  n a  u li ­

c y  E rn e s ty n y .
C z ło n k o w ie  s ą d u  s p o jrz e l i p o  s o b ie  z d z iw ie n i .

G ib ra y  m ó w ił d a le j:
—  Z n a k , k tó re g o  n ie  m a  n a  c h u s tc e , m o ż e  b y ć  

n a  b ie l iź n ie .
A g e n t p o lic y jn y  b a rd z o  s z y b k o  ro z p ią ł s ta n ik  

i g o rs e t n ie b o sz c z k i .
—  D ru g a  ra n a  w  s e rc u ! —  z a w o ła ł J o d e le t . —  

R a n a  p o d o b n a  z u p e łn ie  d o  ra n y  s z y ji, a  o b ie  p o ­
d o b n e  d o  ra n y  t ru p a  z  u lic y  E rn e s ty n y !

G łę b o k ie m ilc z e n ie p a n o w a ło w  g ro b o w c u  
p rz e z  k ilk a  s e k u n d . C z ło n k o w ie s ą d u  i ś w ia d k o ­

w ie  s ta li w  o s łu p ie n iu .
—  C o  m ó w ic ie , J o d e le t?  —  s p y ta ł G ib ra y , n a ­

c h y liw s z y  s ię  n a d  m a rtw e m  c ia łe m .
—  R z e c z  b a rd z o  p ro s ta  c o  m ó w ię  —  o d p o w ie ­

d z ia ł a g e n t . —  P rz y s ią d z b y  m o ż n a , ż e  ta  s a m a  rę ­
k a , ty m  s a m y m  s z ty le te m  u z b ro jo n a  u g o d z iła  n ie ­
s z c z ę ś l iw ą  i m ę ż c z y z n ę w  b ia ły m  s z a lu , z a b ite g o  
w  n a je m n e j k a re c ie .

N a c z e ln ik  p o lic ji ś le d c z e j n a c h y li ł s ię , w ło ż y ł  
b in o k le  i o b e jrz a ł ra n y , p rz e z  k tó re  d u s z a  u c ie k ła .

—  T o  p ra w d a ! —  w y rz e k ł n a s tę p n ie . —  P o d o ­
b ie ń s tw o  z u p e łn e . S p ie s z c ie  s ię , p a n o w ie .

G ib ra y  i k o m is a rz  d o  s p ra w  s ą d o w y c h  o b e j­
rz e l i c ia ło  n ie m n ie j u w a ż n ie , ja k  n a c z e ln ik  p o lic ji  

ś le d c z e j .

—  Z a c h o d z i rz e c z y w iś c ie w ie lk ie p o d o b ie ń ­
s tw o  —  o d e z w a ł s ię  s ę d z ia  ś le d c z y  —  i n a w e t z d u ­
m ie w a ją c e , a le ja k ż e p rz y p u ś c ić ta k o s o b liw ą  
łą c z n o ś ć  m ię d z y  d w ie m a  z b ro d n ia m i, p o p e łn io n e m i  
w  ró ż n y c h  m ie js c a c h ? T o  ta k  n ie p ra w d o p o d o b n e ,  
ż e  n a w e t n ie  s p o s ó b  o  te rn  m y ś le ć . Z re s z tą  w s z y ­
s tk o  s ię  w y ja ś n i .

—  B a ! z a w s z e  s ię  w s z y s tk o  w y ja ś n ia , a  p rz y ­
n a jm n ie j p ra w ie  z a w sz e , a le  z w ie lk ą  t ru d n o ś c ią  
n ie k ie d y  —  z a u w a ż y ł n a c z e ln ik  p o lic ji ś le d c z e j .

—  S p o jrz c ie p a n o w ie n a w y ra z tw a rz y  —  
m ó w ił d a le j G ib ra y  —  p o p a trz c ie  n a  te  rę c e  z a ­
c iś n ię te . T a  k o b ie ta  w a lc z y ła  z e  ś m ie rc ią .

(Ć ią g  d a lsz y  n a s tą p i) .

i)
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A R E S Z T O W A N I E  S Z P I E G A .

B u k a r e s z t . W  XWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBAm ie śc ie T im iso a ra  a -  
re sz to w a n o  o b y w a te la n d e m ie o k ie ig o  W e  
b e ra , p rz y  k tó ry m  z n a le z io n o  d o k u m e n ­
ty , s tw ie rd z a ją c e je g o  ‘d z ia ła ln o ść sz p ie ­
g o w sk ą . W  a fe rę w m ie sz a n y c h  je s t k il­
k u  w y ż sz y c h o fic e ró w  ru m u ń sk ic h , k tó  
r z y  z o s ta li ró w n ież a re sz to w a n i.

W Y P A D Ł  Z  W A G O N U  I  Z M A R Ł .

S o s n o w i e c , P o c ią g iem W a rsz a w a -  
K ra k ó w  je c h a ł z e sw ą  ż o n ą  d o  F ra n c ji 
m ż . G ra li, o b y w a te l f ra n c u sk i. P o d  B ę ­
d z in e m  in ż . G ra li w y sz e d ł n a  p la tfo rm ę  
w a g o n u  i sp a d ł, d o z n a ją c c ięż k ich  ra n . 
W  d ro d z e  d o  sz p ita la  z m arł. Z w ło k i je ­
g o  z ło ż o n o  w  S o sn o w cu  w  k o s tn icy  sz p i  
ta k ie j. D o k ła d n e j p rz y c z y n y w y p a d k u  
w ie  u s ta lo n o .

— o —

L L O Y D  G E O R G E  P I S Z E  H I S T O R J Ę  

W O J N Y  Ś W I A T O W E J .

L o n d y n . P a t. W e d le  d o n ie s ie ń  p ism  
L lo y d G e o rg e p ra c u je  o b e c n ie  n a d  h i-  
e to r ją w o jn y  św ia to w e j. M ia ł o n ju ż o -  
p ra c o w a ć  trz ec ią  c z ę ść  d z ie ła , z a w ie ra ­
ją ce g o  2 5 0 .0 0 0  s łó w .

— o —

W Y J A Ś N I E N I E .

W a r s z a w a . M in is te rs tw o  W . R . i O .  
P . p rz y p o m in a  z a rz ą d z en ie  z  3 0  s ty c zn ia  
1 9 2 2  r . o b o w iąz u ją ce sz k o ły p o d c z a s  
m ro z u . W  m y ś l p o w y ż sz e g o  z a rz ą d z e n ia  
m in is te rs tw o  z e z w a la  d y re k c jo m sz k ó ł  
i n a u c zy c ie ls tw u  n a u sp ra w ie d liw ia n ie  
n ie o b e cn o śc i w  sz k o le z w ła szc z a  m ło d ­
sz y c h  d z iec i w  ty c h  ra z ac h , g d 'y  te m p e ­
ra tu ra  z e w n ę trz n a  w y n o s i —  2 0 ° C . Z a ­
sa d n icz o  z  p o w o d u m ro zu n ie  n a le ż y  
p rz e ry w a ć b ie g u z a ję ć w  sz k o ła c h . W  
ty c h  je d n a k  w y p ad k a c h ,  w  k tó ry c h  sz k o  
ł a  d la ty c h łu b  in n y ch  p o w o d ó w  (b ra k  
o p a łu , w a d liw e u rz ą d ze n ie  p ie c ó w  i tp .)  
ż a d n ą  m ia rą  n ie  z d o ła  z a b ez p iec z y ć  m ło  
d z ie ży w p o m ie sz cz e n ia c h sz k o ln y c h  
te m p e ra tu ry  p rz y n a jm n ie j p lu s 1 0 ° C . 
m o ż n a  p o szc z eg ó ln e  k la sy  lu b  c a łą  sz k o  
łę  z a m k n ą ć , d o n o sz ą c  o  te m  w ład z y  p rz e  
ło ż o n e j. P rz y  n ie d o g rz ew a n iu  k la sy  d o  
n o rm a ln e j c ie p ło ty (p lu s 1 5 ° C .) n a le ż y  
ro b ić  p rz e rw y  w  le k c ja ch  i p o le c ać  m ło  
d z ie ż y w y k o n y w a n ie ty c h lu b in n y c h  
z a b ie g ó w  ru c h o w y c h .

— ; o : —

P O Ż A R  O K R Ę T U  D U Ń S K I E G O

B e r l in . W  p o rc ie h a m ib u rsk im  w y ­
b u c h ł w  n o c y  p o ż a r n a  d u ń sk im  o k rę ­
c ie p a sa ż e rsk im  „ A is ia " o p o je m n o śc i  
6  ty s , to n . O g ień  p o w s ta ł w  sk ład a c h  
to w aró w , ja k ie o k rę t te n  p rz y w ió z ł o -  
s ta tn io  z e sw e j p o d ró ż y  d o ' A z ji. Z n a j­
d o w a ł s ię 'ta m  z a p a s k a u c z u k u  i k o p ry  
(su ro w ie c  k o k o su ) . D o  a k c ji ra tu n k o w ej  
z a a la rm o w a n e z o s ta ły w sz y s tk ie p o r ­
to w e o d d z ia ły s tra ż y  o g n io w e j. O g ie ń  
z d o łan o s tłu m ić p rz e z c z ę śc io w e z a to ­
p ie n ie o k rę tu , k tó re g o  k a d łu b d o z n a ł  
p rz y te m  z n a c z n e g o  u sz k o d z en ia  o  m o lo  
p o rto w e . W e d łu g  sp ra w o z d a ń  p ra sy  a k  
c ja  ra tu n k o w a  p ro w a ld te o tn a  b y ła  w  n ie ­
z w y k le  u c ią ż liw y c h  w a ru n k a c h . S traż a ­
c y  p ra c o w a li w  ry n sz tu n k u  p rz e c iw g a ­
z o w y m , g d y ż  k o p ra , p a lą c  s ię w y d z ie la  
t r u j ą c y  g a z  f o s g e n o w y . Z n a jd u ją c y  s ię  
n a  p o k ła d z ie  p a saż e ro w ie  i z a ło g a z d o ­
ła li u jść  z  ż y c ie m .

— :o :—

7 0 - T A  S E S J A  L I G I  N A R O D Ó W .

G e n e w a , 2 4 . I . D z iś p rz e d p o łu d ­
n ie m  ro z p o c z ę ła s ię p o d p rz e w o d n ic t­
w e m  d e le g a ta w ło sk ie g o A lo is i 'e g o 7 0 -  
ta se s ja R a d y L ig i N a ro d ó w . F ra n c ję  
re p re z e n to w a ł G o t, W ie lk ą  B ry ta n ję —  
E d e n , P o lsk ę  —  R a c zy ń sk i i N iem c y  —  
s ta ły  d e le g a t K e lle r. N a p o u fn e m  p o ­
s ie d z e n iu  p rz y  u s ta la n iu  p o rz ą d k u  d z ień  
n e g o ra d y , o d e s łan o  d o  p ro c e d u ry lo ­
k a ln e j p e ty c ju  m n ie jsz o śc io w ą  p a n i N e u  
g e b a u e r  z  G ó rn e g o  Ś lą sk a . N a  p o s ied z e ­
n iu  p u b licz n e m  R a d y p rz y ję to sz e re g  
ra p o r tó w , o ra z w y z n a c z o n o sp ra w o z - 
id ia w cę d la n a jw a żn ie jsze j z p o ś ró d  
sp ra w  f ig u ru ją c y c h n a  p o rz ą d k u  d z ien ­
n y m , m ia n o w ic ie d la  sp ra w y  a n g lo -p e r-  
sk ie g o  z a ta rg u  o  k o n c e s ję  n a f to w ą . S p ra  
w o z d a w cą  d la  te j sp ra w y  z o s ta ł w y z n a ­
c z o n y  B e n ie sz .

Świat w okowach mroiu
z m a rz ł n a  śm ie rć  8 0 1  le tn i F lo r jan  S c h yB e r l i n . W ie lk ie m ro z y  p a n u ją c e o -  

b e c n ie w  N iem c z e ch , sp o w o d o w a ły ju ż  
l ic zn e  z a to ry  w  k o m u n ik a c ji w o d n e j n a  
sz e re g u w ie lk ich rz e k sp ław n y ch , ja k  
R e n  i o z e la , p o  k tó ry c h  sp ły w a ją w ie l­
k ie m a sy k ry . R ó w n ie ż c a łe d o rz e c z e  
Ł a b y  p o k ry te je s t lo d e m . D o n o sz ą ju ż  
o  k i lk u  o f i a r a c h  w i e lk i c h  m r o z ó w . W  
p o rc ie L u b e ck im  z a ła m a ł s ię ló d p o d  
je d n y m  z  ro b o tn ik ó w , k tó ry  p rz e d  u d z ie  
le n ie m  p o m o c y z a to n ą ł. K o m u n ik a c ję z  
s z e reg ie m  p rz y b rz e ż n y c h  w y sp n a  m o ­

r z u  p ó l n o c n e m  u t r z y m u j e  s p e c j a l n ą  o b ­

s ł u g ę  s o m a l o t a w ą .

W  B e rlin ie  p o g o to w ie  te ch n icz n e  je s t 
n ie u s ta n n ie w z y w a n e d o l ic z n y c h w y ­
p a d k ó w  p ę k n ię c ia  ru r w o d o c ią g o w y c h  i 
c e n tra ln e g o  o g rz e w an ia .  N a  je d n e j z  sz o s

Z  T E A T R U  N A R O D O W E G O  W  W A R S Z A W I E .

N a  z d j ę c i u  n a s z e m  w i d z i m y  s c e n ę  z  u t w o r u  S h a w ‘ a  „ P i e r w s z a  s z t u k a  F a n n y "  
g r a n e j o d  k i l k u  d n i n a  d e s k a c h  T e a t r u  N a r o d o w e g o  w  W a r s z a w i e . W  s c e ­

n i e  t e j g r a j ą : ( l i c z ą c  o d  s t r o n y  l e w e j ) p p . C z a p l i ń s k a , M a l i c k a  i Ł a p i ń s k i .

Prawdopodobieństwo pozostawienia 

Sądu Apekcyineęo w Tornnin
Ja k  s ię z d o b rz e p o in fo rm o w a n eg o  

ź ró d ła d o w ia d u je n a sz k o re sp o n d e n t  
w a rsz a w sk i, sp ra w a to ru ń sk ieg o S ą d u  
A p e la c y jn e g o n a b ra ła c e ch  p ra w d o p o ­
d o b ie ń s tw a  z a ła tw ien ia  je j w  se n s ie  p o ­
m y ś ln y m  d la  P o m o rza , t . j . w  se n s ie  n ie -  
p rz e n ie s ie n ia S ą d u d o P o z n an ia , le cz  
p o z o s ta w ie n ia  g o  w  je g o  d o ty c h c z a so w e j  
s ie d z ib ie w  T o ru n iu .

M o ż liw o ść tę z a w d z ię c z ać n a le ży  
p rz e d e w sz y s tk im  u s iln y m , a rz e cz o -  
w e m i a rg u m e n ta m i u z a sa d n io n y m  s ta ­
ra n io m  P o m o rsk ie j G ru p y  R e g jo n a ln e j 
P o s łó w  B e zp a r t. B lo k u W sp ó łp ra c y z  
R z ą d e m , k tó re j z a b ie g i w  te j m ie rze , w  
g łę b o k ie m  z ro zu m ien iu in te re só w  lu d ­

W a l k i i b ó j k i w  s a l a c h  o b r a d  p a r l a m e n t u  p r z e s t a ł y  b y ć  p r z y w i l e j e m  t y l k o  
E u r o p y . P r z e n i o s ł y  s i ę  o n e  t a k ż e i n a  k r a j e  e g z o t y c z n e  m . i n n e m i i n a  
J a p o n j ę . J a p o ń c z y c y  i d ą c  z a  p r z y k ł a d e m  E u r o p y  u s t a n o w i l i w  s w o i m  p a r ­

l a m e n c i e r ó w n i e ż s t r a ż p a r l a m e n t a r n ą , z a p r a w i a j ą c j ą  j e d n a k  o d r a z u  d o  
w a l k , ć w i c z ą c  j ą  s z c z e g ó l n i e  w  w a lc e  d ż i u - d ż i t s u  N a  z d j ę c i u  n a s z e m  w i d z i ­

m y  c z ł o n k ó w  s t r a ż y  p a r l a m e n t a r n e j j a p o ń s k i e j  ć w i c z ą c y c h  s i ę  w  m e t o d a c h  
w a l k i d ż i u - d ż i t s u .

m e ćk ,

B e r l in . F a la s i ln y c h  m r o z ó w  o b j ę ł a  
c a ł e  N i e m c y . P o w sze c h n ie n o tu ją sp a ­
d e k  te m p e ra tu ry  d o  p o z io m u  n ie sp o ty ­
k a n e g o  o d  r . 1 9 2 9 . N iższ y  s tan  w y k a z a ­
ły te m o m e try  w  'K ró le w cu , g d z ie b y ło  
2 8  s t o p n i i w  S z c z e c in ie , g d z ie b y ło  2 5  
s t o p n i . W  B e rlin ie te m p e ra tu ra sp a d ła  
d o 2 0 s to p n i p o n iże j z e ra . W sz y s tk ie  
p rz y tu łk i d la  b e z d o m n y c h  są  p rz e p e łn ić  
n e . Z  p o w o d u  n a tło k u  w  7 0 sp e c ja ln ie  
n a g rz e w a n y c h  sa la c h , z a m k n ię to  d a lszy  
d o s tę p  d o  n ic h . N a  k o le ja c h  n ie m ie c k ic h  
z m o b iliz o w an o p o g o to w ia te c h n ic z n e  
d la  z w a lc z a n ia  p rz e szk ó d  w  ru c h u , sp o ­
w o d o w a n y ch  p rz e z m ro z y  i śn ie g i.

n o śc i p o m o rsk ie j z o s ta ły  b a rd z o  w y d a t­
n ie p o p a r te  p rz e z m iaro d a jn e c z y n n ik i 
w ład z  a d m in is tra c y jn y c h .

W iad o m o ść  tę  p o w ita ją  sz e ro k ie  w a r­
s tw y  lu d n o śc i n a c a le m P o m o rz u z e  
sz c z e re m  z a d o w o le n iem .

K A R Y  N A  T Y C H ,

K T Ó R Z Y  N A R U S Z Y L I  P O S T .

J e r o z o l im a . Z  D a m a sz k u  d o n o sz ą , 
ż e w ład z e  są d o w e  sk a z a ły  n a  k a rę  w ię ­
z ien ia  k ilk u  m u zu łm a n ó w , k tó rz y  n a ru ­
sz y li p rz e p iis a n y  re lig ją  p o s t ^ R a m a d a n  .

Kie wyrzucajcie —
P I E N I Ę D Z Y Z A  O K N O !

N i e  d a j c i e  s o b i e  w y ł u d z a ć  a n i g r o ­

s z a  w  p i s m a c h  n i e p o c z y t n y c h , n i e  

m a j ą c y c h  w  n a s z e j r d z e n n i e  p o l ­

s k i e j  i  k u l t u r a l n e j d z i e l n i c y  ż a d n e j  

r a c j i b y t u . —

P a m i ę t a j c i e , i ż  n a j s k u t e c z n ie j s z e m  

j e s t  o g ł o s z e n ie  s i ę  w ,G Ł O S I E ’ j a k o  

p i ś m ie  i s t o t n i e  c i e s z ą c e m  s i ę  w i e l ­

k ą  p o c z y t n e ś c ią  i o g ó ln e m  u z n a ­

n i e m . —

Depesna nr. 156
S e k u n d a , k tó ra  ro z s trz y g n ę ła lo sy  

w o jn y  św ia to w e j.

K ie ro w n ik  w y w ia d u  a n g ie lsk ieg o  g e n  
C o c k e r ill o g ło s ił o b e c n ie se n sa c y jn e o -  
św ia d c ze n ie , z  k tó re g o  w y n ik a , ż e  p rz y ­
s tąp ie n ie  A m ery k i d o  w o jn y  b y ło  d z ie ­
łe m  w y w ia d u  a n g ie lsk ie g o .

B y ło to  p e w n eg o lu to w e g o d n ia w  
r . 1 9 1 7 . A m e ry k a ń sk i p o se ł w  L o n d y ­
n ie P a g e z o s ta ł w e z w a n y te le fo n e m  
p rz e z  B a lfo u ra d o b iu ra m in is te rs tw a  
sp ra w  z a g ra n ic zn y c h .

T a m , tw ie rd z i.C o c k e r ill , w  c ią g u  je d ­
n e j se k u n d y  ro z s trz y g n ą ł s ię lo s w o jn y  
św ia to w e j. W  te j to  se k u n d z ie B a lfo u r  
p rz e d ło ż y ł P a g o w i p e w ie n d o k u m e n t 
ta jn e g o  w y w ia d u  ia n g ie lsk ie g o . B y ła to  
d e p e sz a  N r. 1 5 6 , w y s łan a  p rz e z Z im e r-  
m a n a , k ie ro w n ik a n ie m ie c k ie g o  m in i­
s te rs tw a  sp ra w  z a g ran ic zn y c h d o  n ie ­
m ie c k ie g o p o s ła w  M e k sy k u v o n E -  
c k a r ta . D e p e sz a  ta  w z y w a ła  M e k sy k  d o  
p o łą cz e n ia s ię z N ie m ca m i p rz e c iw k o  
S ta n o m  Z je d n o c z o n y m .

T a  d e p e sza  N r. '1 |5 6 m ia ła  z d e c y d o ­
w a ć  o  p rz y łą c z e n iu  s ię  A m e ry k i d o  „ e n -  
te n ty ” ,

W  ja k i sp o só b a n g ie lsk i „ F o re ig n  
O ffic e “ w sz e d ł w  p o s ia d a n ie  o w e g o  d e ­
c y d u ją ce g o te le g ra m u ? W  k ilk a z a le d ­
w ie g o d z in p o  n a d a n iu  te j d e p e sz y ? 1  
n a d łu g o p rz e d te m  z a n im  d o s ta ł s ię w  
rę c e  a d re sa ta?

O d p o w ie d ź  C o c k e r illa  n a  to  p y tan ie  
je s t ró w n ie se n sa c y jn a , ja k  d ru z g o c ą ca  
d la  N ie m ie c .

T w ie rd z i o n , ż e  N ie m c y  sa m i u m o ż ­
l iw ili p rz e ję c ie te j w iad o m o śc i p rz e z  w y  
w ia d  a n g ie lsk i. P rz e d  w o jn ą n ie is tn ia ­
ło  b o w ie m  b e z p o ś red n ie p o łą c z e n ie te ­
le g ra f ic zn e N ie m ie c z A m e ry k ą . K a b e l 
sz e d ł p rz e z L o n d y n , Z a ś w  L o n d y n ie  
s ta ran o  s ię o  to , o c z y w iśc ie , b y  w  c z a ­
s ie w o jn y w sz e lk ie d y p lo m a ty c zn e d e ­
p e sze  B e rlin  —  W a sz y n g to n  b y ły  p rz e j­
m o w a n e  p rz e z  w y w ia d  a n g ie ls ik i i o d sz y  
f ro w a n e . A n g lic y n a u c z y li s ię k lu cz a  
sz y fro w e g o  N ie m c ó w  i b y ło p o  k ło p o ­
c ie .

T a k  w y g ląd a se n sa c y jn e o św ia d c z e ­
n ie k ie ro w n ik a w y w iad u a n g ie lsk ie g o ;  
C o c k e r illa .

P R O G R A M  R A D JO W Y

S o b o t a , d n i a  2 8  s t y c z n i a  b r .

1 2 .1 0 P ły ty g ram o fo n o w e , 1 3 .1 5 P o ran e k  
sz k o ln y z e L w o w a, 1 4 .0 0 A u d y c ja ż o łn ie rsk o -  
s trz e lec k a , 1 5 .2 5 W iad o m o śc i w o jsk o w e i s trz e ­
le ck ie , 1 5 .3 5  S łu c h o w isk o  d la  d z iec i „ N a sz a Ju l­
k a " , —

N i e d z i e l a , d n i a  2 9  s t y c z n i a  b r .

1 0 ,0 5 T ra n sm is ja n a b o że ń s tw a z P o z n an ia , 
1 1 ,3 5 O d c zy t m isy jn y p . t „ R e fle k s je  re lig ijn o -  
m isy jn e" , 1 2 .1 5 P o ra n ek  sy m fo n ic zn y  z  F ilh a rm  
W a rsz ., —  w  p rz e rw ie  „ K ry z y ®  u  n a s  i u  n a szy c h  
są s ia d ó w " , 1 4 .0 0 P o g a d an k a k o n k u rso w a „ H o ­
d u jm y o w c e " , 1 4 .2 0 M u z y k a z e L w o w a , 1 4 .4 0  
C o  s ły ch a ć , o c z em  w ied z ieć trz eb a , 1 5 ,0 0 M u ­
z y k a z e L w o w a , 1 6 .0 0 P ro g ram  d la m ło d z ie ży ,  
1 6 .2 5 P ły ty g ram o fo n o w e , 1 6 .4 5 „ K o lu m n a Z y ­
g m u n ta w  W a rsz a w ie " ; 1 7 .0 0 K o n c e r t so lis tó w ,  
1 8 .0 0 M u z y k a z k a w ia rn i „ Z ie m ia ń sk ie j" , 1 9 .2 5  

T ran sm is ja z e L w o w a s łu c h o w isk a „ K u lig '.
2 0 .0 0  P o lsk ie ta ń ce  i p ie śn i lu d o w e , —  W  p rze r ­
w ie  w ia d o m o śc i sp o r to w e , 2 1 .4 0 R ec ita l sk n z y p -  
c o w y  R o m a n a P o < te n b e rg a , 2 2 .4 0  M u z y k a  ta n ec z ­
n a z K rak o w a .
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B a n k r a c t w o  C e n t r a ln e j  K a s y  B r ie m ie ś ln i c i e j  

w  T o r u n iu  p r z e d  s ą d e m
D Y R E K T O R  K A S Y  S K A L S K I Z A S Ą D Z O N Y  N A  D W A  I  P Ó Ł  R O K U  W I Ę Z I E N I A .

( D o k o ń c z e n ie ) ,

W  d a ls z y m  c ią g u p ro c e s u o b a n k ru c tw o  
C e n tra ln e j K a s y R z e m ie ś ln ic z e j w  T o ru n iu  
ja k o  p ie rw sz y ś w ia d e k z e z n a w a ł J a k ó b S u -  
le c k i p re z e s R a d y N a d z o rc z e j i p re z e s k o ­
m is ji k re d y to w e j.

P rz e w .: C z y w ie d z ia ł p a n o ty m  w e k s lu  
z , ,V e re in sb a n k u “ n a 1 0 ty s . z ł.?

Ś w ia d e k : D o w ie d z ia łe m  s ię d o p ie ro ja k
s ię k a s a  z a ła m a ła .

P rz e w .: D la c z e g o  s ię K a s a z a ła m a ła ?
Ś w ia d e k : Z  p o w o d u u d z ie la n ia n a d m ie r-  

■y c h  k re d y tó w .

F A Ł S Z Y W E  W Y C I Ą G I Z  K O N T .

N a s tę p n ie ś w ia d e k z e z n a je , ż e d o S k a l­
s k ie g o  m ia ł d u ż e  z a u fa n ie  i d la te g o  n ie  w trą ­
c a ł s ię d o  u d z ie lo n y c h  p o ż y c z e k  p rz e z n ie g o .  
G d y w  l is to p a d z ie 3 0 r . d o w ie d z ia ł s ię , ż e  
S k a lsk i d a ł W a rsz e w sk ie m u d w ie k s ią ż e c z k i  
n a  2 0  ty s . z ł., z a  k tó re  W a rsz e w sk i k u p ił d o m , 
w ó w c z a s k a z a ł s o b ie z ro b ić w y c ią g k o n t, z  
k tó ry c h d o p ie ro d o w ie d z ia ł s ię , ż e S k a lsk i  
n a  p rz e b ra n e k o n to n a 9 0 ty s . z L W y c ią g i 
k o n t, k tó re  p rz e d te m  o trz y m y w a ł o d  k s ią ż k o ­
w e g o W a rs z e w s k ie g o b y ły  fa łs z y w e . O  w y ­
d a w a n iu  k s ią ż e c z e k  w ie d z ia ł i s a m  m ia ł ta k ą  
k s ią ż e c z k ę . S u le c k i ja k o  p re z e s p o w in ie n b y  
b y ł w ie d z ie ć o w s z y s tk ie m , c o s ię d z ia ło w  
k a s ie , g d y  ty m c z a se m  o  g o s p o d a rc e k a s y  n ie  
m ia ł p o ję c ia .

J A K  S I Ę  K U P O W A Ł O  D O M ?

N a s tę p n ie z e z n a je ś w ia d e k F ra n c is z k a  
M ik a n o w ic z .

P rz e w .: C o  z a  in te re sy  m ia ła  p a n i z  W a r ­
s z e w s k im ?

Ś w .: S k a ls k i z W a rs z e w sk im  p rz y s z li d o  
m n ie w  1 9 2 9 r . o k u p n o d o m u . Z a k u p n o  
d o m u  d a li m i d w ie k s ią ż e c z k i o s z c z ę d n o ś c io ­
w e  k a ż d a  n a  1 0 .0 0 0  z ł i 5 0 0 0  z ł g o tó w k ą .

P rz e w .: C z y  p a n i w ie d z ia ła , ż e  te  k s ią ż e c z ­
k i n ie  m a ją  p o k ry c ia ?

Ś w .: N ie , u w a ż a ła m , ż e  W a rs z e w s k i m a  ta ­
k ą  g o tó w k ę  z ło ż o n ą  w  C e n tra ln e j K a s ie R z e ­
m ie ś ln ic z e j.

Ś w ia d e k p ie rw sz ą k s ią ż e c z k ę z a s ta w iła w  
K o m u n a ln e j K a sie  M ie js k ie j n a  d y s k o n t w e ­
k s li i d o p ie ro , g d y  c h c ia ła  z re a liz o w a a ć d ru ­
g ą  w r C e n tra ln e j K a s ie  R z e m ie ś ln ic z e j, d o w ie ­
d z ia ła  s ię ta m  o d  n o w e g o  k s ią ż k o w e g o  M u e l-  
le ra , ż e k s ią ż e c z k i te n ie m a ją ż a d n e g o  p o ­
k ry c ia .

Ś w ia d e k  K o ta rb iń s k i, s z w a g ie r S k a ls k ie g o  
z e z n a je n ie ja s n o . M ia ł u d z ia ł i k o n to  s w ro je  
w  C e n tra ln e j K a s ie  R z e m ie ś ln ic z e j. D o  w p i­
s a n ia  s ię n a c z ło n k a K a s y  i z a ło ż e n ia  s w e g o  
k o n ta  n a m ó w ił g o  S k a lsk i. P ó ź n ie j u d z ia ł m u  
z w ró c o n o . C z y k o n to  s w o je o d s tą p ił S k a l­
s k ie m u  te g o  n ie  p a m ię ta .

Ś w ia d e k M ik o ła jc z a k , c z ło n e k R a d y  N a d ­
z o rc z e j.

W S Z Y S T K O  S Z Ł O  D O  K I E S Z E N I  

S K A L S K I E G O .

N a  p y ta n ia  p rz e w o d n ic z ą c e g o  ś w ia d e k  o d ­
p o w ia d a  z w ię ź le i ja s n o . P ro w a d z e n ie p rz e z  
S k a lsk ie g o  n a  s w ó j ra c h u n e k  4  k o n ta , u w a ż a  
z a ro z m y ś ln ą k o m b in a c ję , b y u k ry ć s w o je  
o p e ra c je  k re d y to w e . O  k o n ta c h  ty c h  n ic  n ie  
w ie d z ia ł, a  o  w y s ta w ia n y c h  k s ią ż e c z k a c h  d o ­
w ie d z ia ł s ię  d o p ie ro  p o  b a n k ru c tw ie .

P e w n e g o ra z u  S k a ls k i p ro s ił k ilk u  c z ło n ­
k ó w  o  w y s ta w ie n ie  c z te re c h  w e k s li n a  2 0  ty s . 
z ł., n a  ra to w a n ie  k a s y . W e k s e l ta k i i ś w ia d e k  
p o d p is a ł i m u s ia ł g o  s a m  w y k u p ić , g d y ż  o k a ­
z a ło s ię . ż e p ie n ią d z e te S k a ls k i w z ią ł d la  
s ie b ie .

H A N D E L  A U T A M I  Z A  K S I Ą Ż E C Z K I  

B E Z  P O K R Y C I A .

Ś w ia d e k V o g e l z e z n a je , ż e S k a ls k i n a m ó ­
w ił g o , b y  p rz y s tą p ił z  n im  d o  s p ó łk i s p rz e d a ­
ż y  s a m o c h o d ó w . N a w ią z a ł o n  p e r tra k ta c je  z  
f irm ą s a m o c h o d ó w  „ P ra g a * P o z n a ń - O ś w ię ­
c im , i f irm a  ta  z o b o w ią z a ła  s ię  d o s ta rc z a ć  s a ­
m o c h o d y  z a  z ło ż e n ie m  g w a ra n c ji h ip o te c z n e j  
lu b in n e j w  w y s o k o śc i 6 0 ty s z ł. w ó w c z a s  
to  S k a ls k i w rę c z y ł ś w ia d k o w i d w ie k s ią ż e c z ­
k i je d n ą n a s w o je n a z w isk o , d ru g ą n a je g o , 
n a  k w o ty  p o  5 0  tv s . z ło ty c h .

„ J a z d z iw iłe m  s ię —  m ó w i ś w ia d e k —  
k o n ta  ta k ie g o  n ie  m ia łe m , a n i n ie  je s te m  ta k  
b o g a ty . S k a ls k i je d n a k  u s p o k o ił m n ie , o ś w ia d ­
c z a ją c . ż e d o s ta ł w ię k s z ą p o ż y c z k ę h ip o te c z ­
n ą z B a n k u  G o s p o d a rs tw a , i n ie c h c ia ł c a łe j  
te j k w o ty z ło ż y ć n a s w o je ' n a z w isk o . M a ją c  
ta k ą  g w a ra n c ję  s p ro w a d z o n o  s a m o c h o d y , k tó ­
re s p rz e d a n o  n a ra ty p ła tn e w e k s la m i. N a  
s z c z ę śc ie  je d n a k  p ra w ie  w s z y s tk ie  w e k s le z o ­
s ta ły  w y k u p io n e . K s ią ż e c z k i te  s ą  d o ty c h c z a s  
je s z c z e w  p o s ia d a n iu f irm y  „ P ra g a " .

Ś w ia d e k  W a rsz e w sk i, b y ły  k s ią ż k o w y  K a ­
s y  z a  c z a s ó w  S k a lsk ie g o , z e z n a w a ł:

O  w e k s lu  z  „ Y e re in sb a n k u " d o w ie d z ia ł s ię  
o d  M ik o ła jc z a k a . W e k s e l te n  n ie  b y ł n ig d z ie  
k s ią ż k o w a n y . ś w ia d e k  p rz y p u s z c z a ł, ż e S k a l­
s k i s k o rz y s ta ł z p ie c z ą tk i K a s y  i w e k s e l w y ­
s ta w ił. N a  p y ta n ie  ja k  to  b y ło  z  k u p n e m  d o ­
m u  z a k s ią ż e c z k i, ś w ia d e k o d p o w ia d a , ż e  
z w ie rz y ł s ię  z  c h ę c ią  k u p n a  d o m u  S k a ls k ie m u  
b ra k m u b y ło je d n a k p ie n ię d z y . W ó w c z a s  
to S k a ls k i z a p ro p o n o w a ł ś w ia d k o w i w y s ta ­
w ie n ie ’d w ó c h  k s ią ż e c z e k  n a  2 0  ty s . z ł.

Ś w ia d e k M u e lle r , n o w y k s ią ż k o w y K a s y ,  
z e z n a je ja s n o  i s ta n o w c z o .

O  w e k s lu n a 1 0 ty s . z ł. z Y e re in sb a n k u  
K a s a  n ie  w ie d z ia ła  i w e k s e l te n  n ie  b y ł k s ią ż ­
k o w a n y , a  d o w ie d z ia ł s ię  o  n im  d o p ie ro  z k o ­
re s p o n d e n c ji . Z d a je  s ię , ż e  w e k s e l te n  n ie  z o ­
s ta ł je sz c z e  w y k u p io n y . O  p rz e k ro c z e n iu  k o n ­
ta  S k a lsk ie g o  ja k  ró w n ie ż  o te m , ż e S k a ls k i  
m ia ł a ż c z te ry  k o n ta , d o w ie d z ia ł s ię z k s ią g .

S K A L S K I  D B A Ł  O  S W O J E  S P R A W Y .
O  c z te re c h  w e k s la c h  n a  2 0 ty s . z ł. w y s ta ­

w io n y c h  p rz e z c z ło n k ó w R a d y N a d z o rc z e j, 
d o w ie d z ia ł s ię ró w n ie ż z k s ią ż e k . K w o ta ta  
z o s ta ła w p is a n a  n a d o b ro  S k a lsk ie g o , b y  o d ­
c ią ż y ć  je g o  k o n to . N a s tę p n ie  o b c ią ż o n o  te m i  
2 0 ty s ią c a m i k o n ta in n y c h  c z ło n k ó w , k tó rz y  
w e k sle  te p o d p isa li .

D a le j z e z n a w a li ś w ia d k o w ie B ie rn a c k i i 
K o n k o le w s k i. ś w ia d k o w ie s ły s z e li ja k  p e w ­
n e g o  ra z u  p a tro n  S p ó łe k  S e id litz z P o z n a n ia  
p o  re w iz ji ra d z ił , a b y  k s ią ż e c z e k  n ie w y s ta ­
w ia n o U c h w a ły n a w y sta w ia n ie k s ią ż e c z e k  
n ie  b y ło . M im o  p rz e s tró g  p a tro n a  k s ią ż e c z k i 
ta k ie  n a  ró ż n e  w a d ja  w  u rz ę d a c h  w y s ta w ia n o .

Ś w ia d e k  J a n  R ó ż a ń s k i, c z ło n e k  R a d y  N a d ­
z o rc z e j o p o w ia d a , ż e m ia ł w y s ta w io n ą k s ią ­
ż e c z k ę n a 5 6 ty s . z ł. a le d a ł g w a ra n c je w e ­
k s la m i. «

Z E Z N A N I A  R Z E C Z O Z N A W C Y .

P o p rz e s łu c h a n iu je sz c z e k ilk u  ś w ia d k ó w  
z e z n a w a ł rz e c z o z n a w c a B a rc is z e w s k i, w o je ­
w ó d z k i in s p e k to r k o rp o ra c y j p rz e m y s ło w y c h .

Z n a w c a n a p y ta n ia p rz e w o d n ic z ą c e g o  
s tw ie rd z a , ż e w e k s li z p o d p ise m  C e n tra ln e j 
K a s y  R z e m ie ś ln ic z e j n ie w o ln o  b y ło  w y s ta ­
w ia ć d la „ Y e re in s b a n k u " , ja k ró w n ie ż n ie  
w o ln o  b y ło  w y s ta w ia ć  k s ią ż e c z e k  n a w e t g d y ­
b y  b y ło  p o k ry c ie .

C o  d o  p ro w a d z e n ia  4  k o n t p rz e z  S k a lsk ie ­
g o u w a ż a , ż e ro b io n o to d la te g o , b y  u k ry ć  
n a d m ie rn e  z a d łu ż e n ie  S k a ls k ie g o .

N a  te m  z a m k n ię to  p rz e w ó d  s ą d o w y .

M I C H A Ł  W I N O G R O D Z K I , n a u c z , g im .

m a g i s t e r f i l o z o i j i

P r z e g lą d  p o l i t y c z n y
(C ią g  d a lsz y ) .

R z ą d  v . P a p e n a  o p ie ra ją c  s ię  n a  s ę d z iw y m  
fe ld m a rs z a łk u  H in d e n b u rg u  w y k a z a ł ż e la z n ą  
i n ie u g ię tą s iln ą rę k ę w  s to su n k u  d o R z ą d u  
P ru s k ie g o , k tó ry  ro z w ią z a ł, g d y ż s k ła d a ł s ię  
o n  z s o c ja lis tó w , k tó rz y  ja w n ie p o p ie ra li k o ­
m u n is tó w  p rz e c iw  n a c jo n .-s o c ja lis to m I z d a ­
w a ło  s ię . ż e  v . P a p e n  —  to  tw ó r H itle ra , ty m ­
c z a se m  te n  s k ro m n y  v . P a p e n , ro z w ią z a ł rz ą d  
p ru s k i, u z y s k a ł d la s ie b ie n o m in a c ję n a k o ­
m is a rz a p ru s k ie g o , a  c h c ą c  u ła g o d z ić  H itle ra ,  
z a p ro p o n o w a ł m u  w ic e -k a n c le rs tw To  n o  i s ta ­
n o w isk o  k o m isa rz a  p ru s k ie g o .

C ó ż , k ie d y H itle r m a rz y ł o k a n c le rs tw ie  
R z e s z y  —  g d y  H in d e n b u rg  o d rz u c ił te n  je g o  
w a ru n e k , H itle r p rz e n ió s ł w ra lk ę n a g ru n t  
p a r la m e n ta rn y  —  d o  R e ic h s ta g u , z a m ia s t o d ­
b y ć m a rs z n a B e rlin n a c z e le s w o ic h w ie r ­
n y c h h a c k e n k re u z le ró w S k o rz y s ta ł z te g o  
v . P a p e n  —  w y s ła ł o d  P re z . H in d e n b u rg a  ro z ­
w ią z a n ie  R e ic h s ta g u  i te m  s a m e m  u tra c ił H it­
le ra . —  T a k  w ię c s k o ń c z y ła s ię k a r je ra  H it­
le ra , k tó ry  s tra c iw sz y ro z g ło s , c h o ry  n e rw o -  
w o  u s u n ą ł s ię w  z a c isz e  s a n a to rju m  d la  n e r-  
w o w o -c h o ry c h .

A  v . P a p e n ? T e n p rz e ją ł c a ły p ro g ra m  
n a c j.- so c ja lis tó w  —  o b ro n ę  N ie m ie c  n a  g ru n ­
c ie m ię d z y n a ro d o w y m  p rz e z u z y s k a n ie d la  
n ic h  ró w n o u p ra w n ie n ia z b ro je ń . D a le j s p ra ­
w ę z w ro tu  t . z w . k o ry ta rz a  p o m o rsk ie g o , d a ­
le j z w ro t k o lo n i] , je d n e m  s ło w e m  s k re ś le n ie  
i w y m a z a n ie  z k a r t h is to r ji h a n ie b n e g o  T ra k ­
ta tu  W e rs a ls k ie g o . C o  s ię ty c z y  ró w n o u p ra ­
w n ie n ia z b ro je ń d la N ie m ie c to n o ta rz ą d u  
n ie m ie c k ie g o  z ło ż o n a w  P a ry ż u , s p o tk a ła  s ię  
z g w a łto w n ą re p lik ą  i o s trą o d p ra w ą  z a ró w ­
n o  F ra n c ji ja k  i A n g lji , k tó re  o rz e k ły , ż e  z a ­
m ia st z b ro ić s ię , n a le ż a ło b y  ra c z e j p o m y ś le ć  
o ra to w a n iu g o s p o d a rc z o p o d c ię te j E u ro p y . 
T y lk o W ło c h y p o p ie ra ją s k ry c ie N ie m c y , 
g d y ż c h o d z i im  o to , b y  N ie m c y  z a c e n ę ró ­
w n o u p ra w n ie n ia s w y c h z b ro je ń ,- p o p a r łv  

. z b ro je n ia w ło s k ie n a m o rz u , g d y ż M u s so lin i 
' w c ią ż m a rz y o p o tę d z e rz y m s k ie j f lo ty n a  

m o rz u . T a k  w ię c  N ie m c y z u p e łn ie o tw a rc ie  
p rz e z u s ta w s z e c h p o tę ż n e g o m in . R e ic h s w e h -  
ry  v . S c h le ic h e ra o ś w ia d c z a ją , ż e m u s z ą o d ­
b u d o w a ć i w s k rz e s ić a rm ję c e s a rsk ą  i p rz e z  
u s ta v . N e u ra th a o ś w ia d c z y ły 5 0 . 9 . d z ie n ­
n ik a rz o m  w  G e n e w ie , ż e n ie  z a m ie rz a ją w o -  
g ó le w s p ó łp ra c o w a ć z in n e m i p a ń s tw a m i w  
k o n fe re n c ji ro z b ro je n io w e j, d o p ó k i n ie u -  
z y s k a ją  s w o b o d y  z b ro je ń  n a ró w n i z F ra n c ją  
i A n g lją . R ó w n a s ię to —  z d a n ie m p ra s y  
f ra n c u sk ie j —  w y p o w ie d z e n ie m  i p o g w a łc e ­
n ie m  T ra k ta tu  W e rs a lsk ie g o  ta k  ja k  w  1 4 r . 
p o g w a łc e n ie m  n e u tra ln o śc i B e lg ji.

D a le j p re z y d e n t H in d e n b u rg  w y d a ł z a rz ą ­
d z e n ie d n ia 1 5 . 9 . u b . r . w  s p ra w ie u n if ik a ­
c ji ro z m a ity c h o rg a n iz a ć y j w y c h . f iz y c z n e g o  
m ło d z ie ż y , c o  s ta n o w i ja w n e  n a ru s z e n ie  tra k ­
ta tu  W e rsa ls k ie g o . C h o d z i tu  o 5 - ty g o d n io -  
w y  o k re s w y s z k o le n ia  m ło d z ie ż y . T e n  d e k re t  
H in d e n b u rg a s p o tk a ł s ię z p u b lic z n e m  p o tę ­
p ie n ie m  H e rrio ta , k tó ry  s tw ie rd z ił , ż e N ie m ­
c y  d ą ż ą  w y ra ź n ie  d o  z a w ie ru c h y  w o je n n e j.

O s ta tn ie w y b o ry d o R e ic h s ta g u w  d n iu  
6 l is to p a d a  5 2 r w y k a z a ły  z w y c ię s tw o  n a c jo ­
n a lis tó w  H u g e n b e rg a , a te m  s a m e m  p a r tji  
M a rs z a łk a H in d e n b u rg a  i rz ą d u  k a n c le rz a  v . 
P a p e n a . U p a d ! w p ły w  „ n a z is " H itle ra , a z a  
to w z ró s ł w p ły w  k o m u n is tó w  (1 0 0 p o s łó w r) . 
T a k  w ię c n o w y R e ic h s ta g  je s t z u p e łn ie  b e z ­
s iln y  w o b e c  rz ą d u , < Td y ż  n ie m o ż liw e , b y  m ó g ł  
s tw o rz y ć w ię k sz o ś ć p rz e c iw rz ą d o w ą , g d y ż  
ty lk o  p o łą c z e n ie  1 9 5  p o s łó w ^ -h itle ro w c ó w  i 1 0 0

P R Z E M Ó W I E N I E  P R O K U R A T O R A .

W  s o b o tę p o  o tw a rc iu  ro z p ra w y  p ro k u ra ­
to r w  d łu ż sz e m  p rz e m ó w ie n iu p o p ie ra a k t  
o s k a rż e n ia i ż ą d a s u ro w e g o ’ w y m ia ru k a r} .  
P ro k u ra to r w  s w e j re p lic e m ó w i: „ O s k a rż o ­
n y  S k a lsk i p o w ia d a , ż e  n ie  d a ł g w a ra n c ji h i­
p o te c z n e j z a  s w o je n a d u ż y c ia , a b y  n ie  s k rz y ­
w d z ić s w o je j ro d z in y , a le to , ż e s k rz y w d z ił  
s e tk i lu d z i, k tó rz y z ło ż y li ta m  s w ó j c ię ż k  ; 
z a p ra c o w a n y  g ro s z , ż e  p ó ź n ie j C e n tra ln a K a ­
s a R z e m ie ś ln ic z a m u s ia ła d la ra to w a n ia te j  
s p ó łd z ie ln i w y c isk a ć o d c z ło n k ó w  z a p o m o ­
c ą s ą d u i , e g z e k u to ró w  d a lsz e p ie n ią d z e , ż e  
w y rz ą d z ił n ie o b lic z a ln ą s z k o d ę d la c a łe j  
S p ó łd z ie lc z o śc i, to te g o  n ie p a m ię ta !"

W Y R O K .

S ą d  w  s o b o tę  o  g o d z 1 4 o g ło s ił w y ro k , u -  
z n a ją c y w in n y m  B ro n is ła w a S k a ls k ie g o , ż e  
c e le m  w y rz ą d z e n ia s z k o d y  C e n tra ln e j K a sie  
R z e m ie ś ln ic z e j p ro w a d z ił n a s w ó j ra c h u n e k  
4  k o n ta ; d a le j, ż e w y s ta w ił k s ią ż e c z k ę n a 5 0  
ty s . z ł., n ie  m a ją c  n a to  p o k ry c ia , c z e m  w y ­
rz ą d z ił k rz y w d ę s p ó łd z ie ln i; ż e w  1 9 5 0 ro k u  
p o b ra ł 2 0 ty s . z ł. o d c z ło n k ó w  i w p is a ł n a  
s w o je  k o n to  i z a to  Z A S Ą D Z I Ł  G O  N A  Ł Ą ­
C Z N Ą  K A R Ę  2  i P Ó Ł  R O K U  W I Ę Z I E N I A  I  
P O Z B A W I E N I E  O B Y W A T E L S K I C H  P R A W  
P R Z E Z  L A T  1 0  i 1 6 0  Z Ł  K O S Z T Ó W  S Ą D O ­
W Y C H . G o n c a r z e w ic z a  z  b r a k u d o w o d ó w  
w in y  u w o ln io n o

W  o b s z e rn y c h  m o ty w a c h  w y ro k u  s ą d  p rz y ­
ją ł , ż e o s k a rż o n y  n a d u ż y ł z a u fa n ia  lu d z i, ż e  
p o d e rw a ł z a u fa n ie d o S p ó łd z ie ln i i d o C e n ­
tra ln e j K a s y R z e m ie ś ln ic z e j, s k u tk ie m  c z e g o  
c z ło n k o w ie K a s y z a c z ę li w y c o fy w a ć s w e  
w k ła d y

C o d o G o n c a rz e w ic z a , to s ą d n ie n a b ra ł  
p rz e k o n a n ia , ż e o s k a rż o n y p o d p is u ją c k s ią ­
ż e c z k i, z d a w a ł s o b ie  s p ra w ę , ż e  m o g ą  o n e  b y ć  
u ż y te w  c e la c h o s z u k a ń c z y c h , ja k ró w n ie ż  
c o  d o  p rz e k ro c z e n ia  s w e g o  k o n ta  i d la te g o  g o  
u n ie w in n ił.

I p o s łó w  k o m u n is ty c z n y c h m o g ło b y s ta n o w ić  
(w ię k sz o ś ć , a p rz e c ie ż ta k a k o m b in a c ja je s t  

p ra w ie  n ie m o ż liw a .
M im o je d n a k w s z y s tk o rz ą d v . P a p e n a  

s p o d z ie w a ł s ię u z y s k a ć w  n o w y m  R e ic h s ta g u  
w ię k sz o ść p a r la m e n ta rn ą , o i le  ’ n ie c h c ia ł 
ro z p is y w a ć n o w y c h w y b o ró w . Z a c z ę ły s ię  
w ię c p e r tra k ta c je rz ą d u  v . P a p e n a c e le m  u -  
tw o rz e n ia p rz y c h y ln e j d la s ie b ie w ię k s z o śc i  
p a r la m e n ta rn e j. Ż a d n a je d n a k p a r tja n ie  
c h c ia ła w o g ó le p e r tra k to w a ć z v . P a p e n e m , 
k tó ry je d n o g ło ś n ie u z n a n y b y ł z a w ro g a  
p a r la m e n tu . W o b e c  te g o  v . P a p e n  p o d a ł s ię  
d o d y m is ji, a s ę d z iw y v . H in d e n b u rg  z a c z ą ł  
d łu g ie i m o z o ln e p e r tra k ta c je z p rz e d s ta w i­
c ie la m i s tro n n ic tw  p o lity c z n y c h . I tu z n ó w  
w y p ły n ą ł H itle r , k tó ry  z a o f ia ro w a ł p re z y d e n ­
to w i R z e s z y s w o je u s łu g i —  a le v . H in d e n ­
b u rg  w id z ą c , ż e H itle r n ie m a z a s o b ą  
w ię k sz o ś c i n a ro d u , p o s ta w ił w a ru n e k , ż e ty l­
k o w te d y H itle r m o ż e z o s ta ć k a n c le rz e m ,  
o  i le  u z y s k a  w ię k s z o ś ć w * p a r la m e n c ie  i o  i le  
z g o d z i s ię n a  w a ru n k i, p o s ta w io n e  m u p rz e z  
H in d e n b u rg a . W a ru n k i te  b y ły  n ie  d o  p rz y ­
ję c ia , g d y ż  H itle r ja k o k a n c le rz n ie p o s ia ­
d a łb y ż a d n e j w ła d z y , a v . H in d e n b u rg  w y ­
d a w a łb y  d e k re ty z m o c ą u s ta w ry , a z p o m i­
n ię c ie m  R e ic h s ta g u , g d z ie b y H itle r p o s ia d ł 
w d ę k s z o s ć l!

W o b e c te g o  H itle r z re z y g n o w a ł z k a n d y ­
d a tu ry  s w e j a ż w re s z c ie v . S c h le ic h e r m in . 
R e ic h s w e h ry , rz e c z y w is ty  k ie ro w n ik R z e s z y ,  
o b ją ł te k ę  k a n c le rs tw a , c o  p o ło ż y ło  w re sz c ie  
k o n ie c te j „ k o m e d ji p a r la m e n ta rn e j" .

O  . c ó ż b o w ie m  c h o d z iło z w o le n n ik o m  v . 
S c h le ic h e ra ? O  to , b y  p o k a z a ć  n a ro d o w i n ie ­
m ie c k ie m u , ż e a n i H itle r , a n i in n y  k a n d y d a t  
p a r la m e n ta rn e j g ru p y n ie je s t w  s ta n ie o b ­
ją ć  te k i k a n c le rz a  R z e s z y , n ie  m o ż e  b y ć  m o ­
w y o rz ą d z ie g ru p p a r la m e n ta rn y c h , g d y ż  
ty lk o  i je d y n ie rz ą d  s iln e j rę k i, z p ra w e m  
w * y d a w a n ia  d e k re tó w  i z  p o m in ię c ie m  R e ic h s ­
ta g u  m o ż e d a ć  s z c z ę ś c ie o jc z y ź n ie  N ie m c ó w .

C z y  k a n c le rz v . S c h le ic h e r z d o ła z g ru p o ­
w a ć  w ię k sz o ść  p a r la m e n ta rn ą  d o s ta te c z n ą , b y  
R e ic h s ta g  s a m  s ię o d ro c z y ł? C z y  b ę d z ie m u ­
s ia ł u c ie c s ię d o ro z w ią z a n ia p a r la m e n tu ?  
O s ta tn ie w ia d o m o ś c i z N ie m ie c d o w o d z ą , ż e  
n a  d w a  ty g o d n ie  p rz e d  z w o ła n ie m  R e ic h s ta g u  
k a n c le rz  v . S c h le ic h e r p e r tra k tu je  ju ż  z H it­
le re m  z a p o ś re d n ic tw e m  v . P a p e n a , b y p o ­
z y s k a ć g o d la s ie b ie i g o tó w * m u n a w e t o d ­
s tą p ić  k a n c le rs tw a , s a m  z a ś z a m ie rz a  z a trz y ­
m a ć k ie ro w n ic tw o R e ic h s w e h ry i p rz e z to  
p e łn ię w ła d z y , b y n a ró d d z ię k i m ilita ry z a ­
c ji m ło d e g o p o k o le n ia b y ł g o tó w k a ż d e j  
c h w ili d o o d w e tu —  b o p rz e c ie ż G le ic h b e -  
re c h tig u n g " to  n ie c o  in n e g o , ja k  ty lk o  ró w -  
n o s ć ^  p ra w  c e le m  o d w e tu  z a k lę s k ę 1 8 r .

N ie m c y z u p e łn ie o tw a rc ie d o m a g a ją s ię  
d z iś ró w n o u p ra w n ie n ia z b ro je ń . J u ż w * e  
w rz e śn iu  ó w c z e sn y  m in . s p r . z a g r . v . N e u ra th  
o ś w ie d c z y ł, ż e w o g ó le n ie m y ś li w s p ó łp ra ­
c o w a ć  w  k o n fe re n c ji ro z b ro je n io w e j z in n e ­
m i p a ń s tw a m i, d o p ó k i n ie  b ę d z ie  u z n a n e  p ra ­
w o  N ie m ie c d o ró w n o śc i z b ro je ń  w ra z z in ­
n e m i p a ń s tw a m i.

W y w * o ła ło to k o n s te rn a c ję w ś ró d  d y p lo ­
m a tó w  w  G e n e w ie , p ro p o n o w a n o  z e s tro n y  
a n g ie lsk ie j z a p ro s ić N ie m c y n a k o n fe re n c ję  
d o  L o n d y n u , N ie m c y  je d n a k  n ie  c h c ia lv  z g o ­
d z ić  s ię n a  tę  k o n fe re n c ję ; d o m a g a ły  s ię ro z ­
s z e rz e n ia ra n i o b ra d k o n fe re n c ji lo n d y ń ­
s k ie j i m ó w ić n a n ie j n ie ty lk o  o p ra w a c h  
N ie m c ó w  d o ró w n o u p ra w n ie n ia z b ro je ń , a le  
w ° ro z b ro je n iu in n y c h p a ń s tw . 
W o b e c te g o rz ą d f ra n c u s k i o ś w ia d c z y ł, ż e  
n ie w id z i p o w o d u s tw a rz a n ia d ru g ie j k o n fe ­
re n c ji ro z b ro je n io w e j, s k o ro  ju ż je d n a ta k a  
k o n fe re n c ja i ta k p ra c u je w G e n e w ie . 
R z ą d f ra n c u s k i u w a ż a , ż e n a le ż y p ro w a d z ić  
o b ra d y  k o n fe re n c ji ro z b ro je n io w e j d a le j b e z  
u d z ia łu  N ie m ie c i d o p ie ro  p o  o s ią g n ię c iu re ­
z u lta tó w  z a w ia d o m ić  N ie m c y  o te m , p o z o s ta

w ia ją c im  m o ż n o ść p o w ro tu n a k o n fe re n c ję  
ro z b ro je n io w y . F ra n c ja s to i n a s ta n o w is k t,  
ż e m o ż n a i b e z N ie m c ó w o b ra d o w a ć n a 4  
p rz e z n ic h w y s u n ię te m i p o s tu la ta m i ró w n e -  
rz ę d n o ść  z b ro je ń . F ra n c ja  w  s ła w n y m  s w y m  
p ro je k c ie  p a k tu  ro z b ro je n ia i b e z p ie c z e ń s tw a  
u w a ż a , ż e m o ż n a m ó w ić o ro z b ro je n iu d o ­
p ie ro  w te d y , g d y z a p e w n io n e b ę d z ie p a ń ­
s tw o m b e z p ie c z e ń s tw o . J a k ż e ż m o ż n a ro z ­
b ra ja ć  s ię , g d y  s ą s ia d  w a s z , m ó w ią F ra n c u a i. 
ta je m n ie s ię s z y k u je d o  w o jn y  —  ta k w ię c  
n ie  m o ż n a  p rz y z n a w a ć  ró w n o u p ra w n ie n ia  b u  

k re d y t; m u s i o n o  b y ć u z n a n e je d y n ie w  
z w ią z k u z ro z b u d o w ą b e z p ie c z e ń s tw a . A » -  
g lja z n ó w  u w a ż a z a s a d n ic z e ro z s trz y g n ię c ie  
k w e s tji ró w n o u p ra w n ie n ia z a z a ła tw ia n e , ja ­
k o  w a ru n e k  p rz e d w s tę p n y  d a ls z y c h  p ra c  k o n ­
fe re n c ji ro z b ro je n io w e j, a le o  ty le , o  i le n ie  
b ę d z ie to  z a g ra ż a ć f lo c ie i lo tn ic tw u a n g ie l­
s k ie m u .

P ra w d z iw y k u p ie c k i s p o s ó b tra k to w a n ia  
s p ra w y ! T o  s ta n o w isk o  A n g lji p o p a r ły  W ł» -  
c h y , A m e ry k a  i R o s ja  S o w ie c k a .

N a to m ia s t p rz e d s ta w ic ie le F ra n c ji , P o lsk i  
i B e lg ji w y ra ź n ie  z a z n a c z y li , ż  e g o to w i  s ą  d y s ­
k u to w a ć o ró w n o u p ra w n ie n iu N ie m ie c i  
w s p ó łd z ia ła ć w  z n a le z ie n iu  ro z w ią z a n ia teg» 
p ro b le m a tu  w  ś c is ły m  z w ią z k u z in n e m i z a ­
g a d n ie n ia m i o rg a n iz a c ji p o k o ju . C o  je d n a k  
s z c z e g ó ln ie in te re s u je P o lsk ę w  p la n ie a n ­
g ie lsk im  to ż ą d a n ie g w a ra n c ji g ra n ic p e w ­
n y c h  k ra jó w *  n a  p o d s ta w ie  z a w ie ra n ia  p a k tó w  
o n ie a g ra s ję —  A n g lja w y ra ź n ie w s w y m  
p ro je k c ie  w z ię ła  p o d u w a g ę  o b a w ę  o k a z y w a ­
n ą w  w ie lu k ra ja c h z p o w o d u p ro b le m n  
w s c h o d n ic h  g ra n ic  N ie m ie c .

A n g lja d o m a g a s ię o d N ie m ie c z a w a rc ia  
ro z e jm u  p o lity c z n e g o  n a c z a s n ie o g ra n ic z o n y  
p o d c z a s k tó re g o N ie m c y z o b o w ią z a ły b y s ię  
n ie  d o m a g a ć  s ię re w iz ji g ra n ic , d a le j p ro g re ­
s y w n e g o ro z b ro je n ia in n y c h p a ń s tw  ’ i p rz y ­
z n a n ie N ie m c o m  p ra w a ró w n o śc i w  d z ie d z i­
n ie z b ro je ń , a le je d y n ie z p u n k tu w id z e n iu  
ja k o śc io w e g o .

A  w ię c  w  z a sa d z ie  N ie m c y  w y g ra ły  s w To ją  
k a m p a n ję  o  ró w n o u p ra w n ie n ie  z b ro je ń  —  r« -  
b ią c  p ie rw sz y  w y ło m  w * tra k ta c ie  w e rs a ls k im . 
Z  ja k ie m i w ię c p ro je k ta m i p rz y ja d ą  N ie m c y  
te ra z  d o  G e n e w y ?

D o m a g a ć s ię b ę d ą o f ic ja ln e g o u z n a n iu  
s w y c h  z b ro je ń , a  d a le j? re w iz ji s w y c h g ra ­
n ic w s c h o d n ic h , n o  a p o te m , g d y  o p in ja s ię  
n ie c o u s p o k o i z w ro tu A lz a c ji i L o ta ry n g ji .  
T a k ie o b a w y w y c z y ta ć m o ż n a w p is m a c h  
f ra n c u s k ic h . A  p rz e c ie ż ju ż d z iś o tw a rc ie  
p is z ą N ie m c y  w * „ G e rm a n ji" o  re w iz ji s w y c h  
g ra n ic  w s c h o d n ic h i p rz e z ra d  jo  m ó w ią o • -  
d e b ra n iu P o m o rz a ! O to  s k u tk i p o lity k i po­
błażliwej p a ń s tw * z a c h o d n ic h  w  s to s u n k u d u  
a p e ty tó w  re w iz jo n is ty c z n y c h  N ie m ie c .

(C ią -g d a ls z y  n a s tą p i) .

N a j n ie b e z p ie c z n ie j s z a  

b r o ń
J e s z c z e  n ie  p rz e b rz m ia ły  e c h a w ie l­

k ie j w o jn y , w  k tó re j id iz ię k i s iln e j w o li i  
s iln e j d ło n i n a s z y c h  o jc ó w , n a s z y c h  b r a  
c i, o d z y s k a liś m y  n ie p o d le g ło ś ć , a  już ł a ­

p a n a s z e g o o d w ie c z n e g o w ro g a d o s ta -  
je c o ra z w ię k s z y c h p a z u ró w , 'k tó re n ti 
s tra s ię g o d z ić w  n a s z e  s e rc a , w  s e rc a  
ty c h , k tó rz y n ie d a w n o te m u k re w  
la li , a b y w y rw a ć s ię  z  n ie w o li b a r ­
b a rz y ń c ó w . P o tw ó r te n c h c e n a s  
p o n o w n ie u s id lić i p o d s w ó j b a l  
z a b ra ć . N ie m o ż e m y b y ć w t y m  
w y p a d k u ib e z c z y n n i, n ie m o ż e m y c z e ­
k a ć  z  z a ło ż o n e m i  rę k a m i, p ó k i n ie  p rz y j  
d z ie  te n , k tó ry  o d  d a w n a c z e k a  n a  n a ­
s z ą  z g u b ę . A b y  z a c h o w a ć w o ln o ść , a b y  
z a c h o w a ć ję z y k  o jc z y s ty , p a c ie rz , k tó ­
re g o  w  p o ls k im  ję z y k u  u c z y ła  n a s  m a t­
k a , m u s im y b y ć p rz y g o to w a n i, a b y w  
k a ż d e j c h w ili m ó c  s ta w ić  c z o ło  i o p rz e ć  
s ię w ro g o w i.

W  u b ie g łe j w o jn ie w a lc z y ła  ty lk e  
w y b ra n a c z ę ś ć lu d n o ś c i, w a lc z y ł ty łk u  
ż o łn ie rz , o b e c n ie  k ie d y  d o  a k c ji w o je n ­
n e j z o s ta ło w p ro w a d z o n e lo tn ic tw o  i  
g a z y  b o jo w e , ld !o w o jn y w c ią g n ię ty  b y t  
m u s i c a ły  n a ró d , b o w ie m  g a z y  b o jo w e ,  
z n a jd u ją c e s ię w  p o w ie trz u , a  p ę d z o n e  
w ia tre m , d o trą d o  k a ż d e j m ie js c o w o ­
ś c i. O d te j b ro n i n ie w y k lu c z o n a  je s t 
ż a d n a n a jm n ie js z a i n a js p o k o jn ie js z a  
w io s k a , b o  ja k  w o jn a  ś w ia to w a d o w o d z i  
d o trą  w s z ę d z ie , g d z ie  ic h  w ia tr  z a n ie s ie  
w z g lę d n ie lo tn ik  w y rz u c i, a  n ie w y rz ą ­
d z ą k rz y w d y  ty lk o  ty m , k tó rz y  d o s ta ­
te c z n ie  b ę d ą  p rz y g o to w a n i n a  p rz y ję c ie  
te g o ś ro ld k a w a lk i. N a d o b ro n ą p rz e -  
c iw lo tn ic z o -g a z o w ą c z u w a  L ig a O b ro n y  
P o w ie trz n e j i P rz e c iw g a z o w e j w  s k ró ­
c ie : L . O . P . P ., k tó ra  p o w z ię ła  s o b ie  z a  
c e l, z a p o z n a ć s z e rs z y  o g ó ł o b y w a te ls t­
w a z n ie b e z p ie c z e ń s tw e m  g a z ó w  b o jo ­
w y c h , o ra z p rz y g o to w a ć ją  d o s a m o o ­
b ro n y . W  ty m  c e lu  u k a z y w a ć s ię b ę d ą  
w  m ie js c o w e m  p iś m ie p o u c z e n ia  s z e r ­
s z e g o  s p o łe c z e ń s tw a , ja k  n a le ż y  s ię z a ­
c h o w a ć p o d c z a s a ta k ó w g a z o w y c h , i  
ja k b ro n ić s ie b ie i n a jb liż sz y c h p rz e d  
s k u te c z n o ś c ią  (g a z ó w  tru ją c y c h , o ra z  ja k .
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n a leży  s ię  o b ch o d zić  z sp rzę tem  p rzec iw  
fazo w y m . N a a rty k u ły te zw racam y  

sp ec ja ln ą u w ag ę .S zan o w n y ch O b y w a-  

id i

C zło n k iem  L . O . iP . P . m o że  b y ć  k az ­
a ły o b y w a te l. C h cesz p rzy czy n ić s ię d o  

n o zw o ju lo tn ic tw a, d o zo rg an izo w an ia  

•b ro n y  p rzec iw g azo w ej

ZAPISZ SIĘ NA CZŁONKA L. O. P, P.

Z ap isy p rzy jm u ją : M ie jsco w e K o ła  

L . O , P , P ., sek re ta rja t K o m it. P o w ia t. 

L . O . P . P . w  S ta ro s tw ie P o w ia to w em  
p o k ó j N r. 4 , in stru k to r p o w ia to w y O . 

P . L . G . w  g ab in ecie (g azo w y m  p rzy  u l. 

W o ln o śc i co d z ien n ie  m ięd zy  g o d z in ą 1 1  

a  1 3 -tą .

O k rę ty —  w id m a
N ajlep s i ek sp e rc i, m im o d ro b iazg o ­

w y ch  d o ch o d zeń , n ie zd o ła li w y św ie tlić  

iak a b y ła is to tn a p rzy czy n a p o ża ru n a  

„  A tlan ty k u " .

N ie je s t to zap ew n e o s ta tn ia o fia ra  
• iszcząceg o ży w io łu . K ro n ik i żeg lu g i  

•c to rsk ie j zan o to w a ły  ró w n ież w ie le p o ­

d o b n y ch  w y p ad k ó w , jak ie  w y d arzy ły  s ię  

w  p rzesz ło śc i. P rzy p u szcza  s ię , że o k rę ­

ty , k tó re w  zesz łem  s tu lec iu i d aw n ie j  
w y ru szy w szy  w  p o d ró ż , w ięce j n ie p o ­

w ró c iły  d o  m ac ierzy s ty ch  p o rtó w , sp ło ­

n ę ły  n a m o rzu .

N ie p o zo s taw iły  zazw y cza j żad n eg o  

s tad u  i ta jem n icę ich  trag iczn eg o  k re su  

p o ch ło n ę ło  m o rze . O  ile b u rza m o rsk a  

sp o w o d o w a ła  k a tas tro fę , zaw sze p rę -  

< faej czy  p ó źn ie j m o żn a b y ło zn a leźć  

szczą tk i s ta tk u  i w  ten  sp o só b  d o jść d o  

p rzy czy n trag ed ji n a  o d leg ły ch  sz lak ach  
m ó rz .

u O k rę ty , k tó re  g in ę ły  b ez ś lad u , w  

w iększe j ilo śc i w y p ad k ó w , jak  s ię zd a-  
je zn iszczy ł p o ża r.

K ilk a  la t  p rzed  w o jn ą , fran cu sk i tran ­

sp o rto w iec , n a k tó reg o p o k ład zie  zn a j­

d o w a ły s ię o d d z ia ły w o jsk a w y p ły ­
n ąw szy  z  p o rtu  R o ch e fo rt, w ięce j ju ż  n ie  

p o w ró c ił. N ieco  p ó źn ie j an g ie lsk i s ta tek  

p asaże rsk i „W ara tah " o b s łu g u jący  lin ję  

L o n d y n — M elb o u rn e , w  ta jem n iczy ch  o -  

k o E czn aśc iach  za to n ą ł. N ie  zd o łan o  w y ­

św ie tlić , czy  p o szed ł n a d n o  w sk u tek  

zd e rzen ia , m g ły , ta jfu n u , czy  te ż  o g n ia .

K atas tro fa  s ław n eg o  o k rę tu „P rezy ­
d en t" , je s t m o że n a jw y m o w n ie jszy m  

p rzy w o d em  ty ch ta jem n iczy ch o k o H cz-  
n o ści w  jak ich to n ę ły  o k rę ty , n ie p o zo ­

s taw ia jąc n a jm n ie jszeg o  ś lad u , 1 m arca  

1 9 4 1 ro k u  p a ro w iec ,.P rezy d en t" o p u ś ­

c ił N o w y  Y o rk , b io rąc  k u rs n a  L iv e rp o l.

N ależa ł o n d o  n a jlep szy ch o k rę tó w  
ty ch czasó w  i s łu szn ie b y ł d u m ą m ary -  

« a rk i an g ie lsk ie j.

W ió zł lic zn y ch  p asaże ró w , o raz to ­
w ary  w arto śc i k ilk u m iljo n ó w . D łu g o  

jed n ak n ie w raca ł d o p rzezn aczo n eg o  

p o rtu , A n g lja i A m ery k a b y ły ty m  fa ­

k tem  n ie sły ch an ie p o ru szo n e i g u b io n o  

s ię w  n a jró żn ie jszy ch d o m y słach . S ą ­

d zo n o n a jp ie rw , że z p o w o d u d e fek tu  

m aszy n y , zap ęd z iły  g o  w ia try  aż  n a  m o ­

rze , o b lew a jące L ab rad o r i tam  u w iązł  
m ięd zy  lo d o w cam i.

W  k ie ru n k u ty m  w y słan o  k ilk a jed ­

n o s tek m ary n a rk i w o jen n ej, k tó re n ie  

zd o ła ły  o d szu k ać  zag in io n eg o  o k rę tu .

In n i zn ó w  .p rzy p u szcza li, że „P rezy ­

d en t"  zb o czy w szy  z  k ie ru n k u , d o s ta ł s ię  

n a  m o rze S arg asse , g d z ie s ta ł s ię w ię ­

źn iem  traw  m o rsk ich , k tó re  w  te j częśc i 

o cean u  ro sn ą  w  w ie lk ie j ilo śc i.

B iu ro  h y d ro g ra ficzn e m ary n ark i b ry ­

ty jsk ie j  zd em o n to w a ło  to  p rzy p u szczen ie  

s tw ie rd za jąc , że ro ś lin n o ść m o rsk a n ie  

m o g ła s tan o w ić  p rzeszk o d y  d la  tak  p o ­

tę żn eg o o k rę tu . L iczo n o  s ię tak że  z  d o ­
m y słam i ty ch , k tó rzy  sąd zili że tran s ­

a tlan ty k  u leg ł s trza sk an iu o ra fę p o d ­

w o d n ą , a lb o te ż s ta ł s ię o fia rą w u lk a ­
n iczn y ch  w strząsó w  p o d w o d n y ch .

D łu g o te ż n ie ch c ian o w ie rzy ć w  

A n g lji że  o k rę t „P rezy d en t"  za to n ą ł.

S p o d z iew an o s ię , że jed n ak  zaw in ie  
d o  L iv e rp o lu , W  ty m  ce lu , n a  szczy tach  

p ag ó rk ó w  p rzy b rzeżn y ch i g łęb o k o w  

k ra ju ro z staw io n o w iązk i ch ru s tu ab y  

je  zap a lić w  raz ie  p rzy b y c ia „P rezy d en ­

ta " d o  p o rtu . Z d arzy ło  s ię  rzeczy w iśc ie ,

Rypin

— Rypin. (S trze lcy  ry p iń scy  n a  ćw i­
czen iach ). O d  jed n eg o  z  p rzy jac ió ł „G ło ­

su " , m ło d eg o  cz ło n k a  Z w , S trze leck ieg o  

o trzy m a liśm y  lis t z  p ro śb ą  o  zam ieszcze ­

n ie  jeg o o p isu w rażeń  z ćw iczeń  s trze ­
le ck ich , C zy n iąc zad o ść p ro śb ie , b ez  

sk ró tó w  i p o p raw ek  zam ieszczam y  o p is  

ćw iczeń , —

„M ró z p rzen ik a k o śc i d o  szp ik u . B y ­
le m atu la p ręd ze j w  p iecu  n ap a liła , b o  

in acze j cz łek  ń ie w y liz ie z p o d  p ierzy ­

n y . D w an aśc ie s to p n i m ro zu , co ś jak  n a  

S y b e rji, C zek ać in o  w ilk ó w , co za że ­

rem  d o  ch a ty  w ejd ą , W p raw ld lz ie w  ty m  

ro k u n ie w id z ian o  ich w  n aszy ch  s tro r  

n ach , a le p rzed cz te rem a la ty g a jo w y  

u tłu k ł jed n eg o  w  le s ie , a  m ró z  b y ł w ó w ­

czas tak i jak  d z is ia j.

T ak  so b ie ro zm y śla jąc o  m ro z ie , —  

s ły szę  n ag le  zn an y  m i g ło s trąb k i s trze ­
le ck ie j. Jak o p a rzo n y w y sk o czy łem z  

p o d  p ie rzy n y , aż  m atu la  s ię z lęk ła , a  u -  
b ie ra iąc  s ię ży w o , p o w ta rza łem  to  a la rm  

m atu lu , m u szę p ęd em  g o n ić  n a  Z b ió rk ę  

N ie p o m o g ła p ro śb a m atk i. P rzez ięb isz  

s ię sy n u , o d m ro z isz u szy , n ap ij s ię ch o ć  

m lek a ,,,. B ab sk ie to g ad an ie . M atce s ię  

zd a je , że a la rm  'to  fra szk a , że m o żn a g o  

n ie s łu ch ać , zw v k le jak  k o b ie ta  ń ie zn a -  

ia ca s ię n a  o b o w iązk ach w Z w iązk u  
S trze leck im . O jc iec w p raw d zie n ic n ie  

m ó w ił, b y  n ie  d rażn ić  m atk i, le cz  b ęd ąc  
sam  rezerw istą , z ro zu m ia ł co zn aczy  

a la rm  i ro b ił co  m ó g ł, b y  u ła tw ić  m i s ta ­

w ien ie s ię n a  czas .

N a  p lacu a la rm o w y m  zasta łem ju ż  

k ilk u  k o leg ó w . N aśm iew a li s ię ze m n ie ,  

że n ie  p rzy szed łem  p ie rw szy , a le  n a  n ie  

n ic n ie o d p o w ie id lz ia łem , b io rąc ze s to ­

jak a k a rab in .

że je zap a lo n o i rad o ść w  ca łe j A n g lji 

b y ła  n ieb y w a ła . P ew n eg o b o w iem  w ie ­
czo ru  w  L o n d y n ie  k to ś w ręczy ł w o źn icy  

su ty  n ap iw ek i lis t, p ro sząc  g o , ab y  za ­

c ią ł k o n ie i jak n a jsp ieszn ie j u d a ł s ię  

d o  s ied zib y  k o m p an ji, k tó re j w łasn o śc ią  

■b y ł zag in io n y  p a ro w iec ,

L is t w ed le s łó w  ta jem n iczeg o cz ło ­

w iek a zaw ierać m ia ł p o m y śln e w iad o ­

m o śc i o lo s ie o k rę tu . W o źn ica jad ąc  

p rzez  m iasto  k rzy cza ł p o d ro d ze : „P re ­

zy d en t" zaw in ą ł id o  p o rtu , — W iad o ­

m o ść lo tem  b ły sk aw icy  ro zesz ła s ię p o  

m ieśc ie i w  ca ły m k ra ju . P arlam en t  

p rze rw a ł p o s ied zen ie , b an k i i sk lep y  

zo s ta ły  zam k n ię te . W szy scy w y b ieg li n a  

u lice , w  w ie lk ie j rad o śc i o czek u jąc d a l­

szy ch  w ieśc i. N aza ju trz p rzek o n an o s ię  

że w szy scy  k tó rzy  u w ierzy li w  o ca len ie  

„P rezy d en ta"  p ad li o fiarą  k aw ału  jak ie ­

g o ś n iep o czy ta ln eg o o so b n ik a . M im o to  

w ie lu sp o d z iew a ło s ię zo b aczy ć je szcze  
o k rę t —  tak w ie lk ą d u m ą n a ro d u an -

g ie lsk ieg o  b y ł „P rezy d en t" .
Z w o ln a tran sa tlan ty k p rzeszed ł d o  

leg en d y , a  o fice ro w ie m ary n ark i n ie raz  

o p o w iad ali so b ie o  n im  jak o  o k ręc ie —  d o b re j w ie rze .

Opieka szkolna publicznej szkoły powszechnej nr. 96 przy ul. Miłej w War­
szawie prowadzi od dłuższego czasu akcję dożywiania dzieci bezrobotnych 

rodziców. Z pomocy tej korzysta około 300 dzieci. Na zdjęciu naszem wi­
dzimy wręczanie produktów spożywczych dzieciom przez delegatów opieki 

szkolnej.

w id m ie , L u d z ie  m o rza  w ie rzy li, że  is tn ie ­

je ca ła f lo ty lla ty ch zag in io n y ch o k rę ­

tó w , k tó re w  czas ie m g ły a lb o b u rz  

m o rsk ich  u k azu ją sw e w id m o w e k sz ta ł­

ty . W ie lu  z n ich  n ie  u w aża ło  ty ch  z jaw  

za w y tw ó r fan taz ji, lu b p rzy w id zen ia  

le cz za rzeczy w isto ść . Ż y c ie n a m o rzu  

te ż m a  sw o je  zab o b o n y .

N ajsły n n ie jszy m  z ty ch  o k rę tó w  w ild im , 

to ła ta jący  h o len d e r, o  k tó ry m  n ap isan o  

ca łe to m y  p o w ieśc i, a  k tó ry  zg in ął trzy  

w iek i tem u w  czas ie żeg lu g i z A m ster­

d am u  d o  In d ji. O d  teg o czasu  o k rę t ten  

„p o k azy w ał" s ię m ary n a rzo m  co  p ew ien  

czas . O czy w iśc ie w szy stk ie  te fak ty , —  
p rzy p isu jem y  h a lu cy n acji, w ie lu  z  m ary ­

n a rzy  sąd z i jed n ak  o  'te rn  o d m ien n ie . —  

K rążo w n ik an g ie lsk i „B ach an te " b y ł  

o s ta tn im  ze s ta tk ó w , k tó ry  n a tk n ą ł s ię  

n a la ta jąceg o h o len d e ra . W  d z ien n ik u  

o k rę to w y m  zan o to w an o : „L a ta jący  h o ­

len d er u k aza ł s ię p rzy p raw ej b u rc ie  

o k rę tu " . N a  p o k ład z ie teg o  s ta tk u  zn a j­

d o w a ł s ię ró w n ież k ró l Je rzy , k tó ry  
sk a rc ił n ied o w ia rk ó w  i p o w ied zia ł, że  

p iszący  p o w y ższe  s ło w a  zan o to w a ł je w

DOŻYWIANIE DZIECI SZKOLNYCH

W szy scy s trze lcy m ie li u śm iech n ię ­

te tw a rze . S ta rsi p ro w ad zili o ży w io n ą  
ro zm o w ę . Z  u ry w k ó w  ro zm o w y d o w ie ­

d z ia łem  s ię , że n ik t n ie  b y ł p ew n y , d o ­

k ąd id z iem y . H ej m iły B o że , zad rża ło  

m e  se rce  z lęk u  i rad o śc i. N ie  b ęd z iec ie  

n ab ijać  m n ie  n ad a l w  b u te lk ę  i im p o n o ­

w ać  m i sw o im  d o św iad czen iem , ja w am  

p o k ażę  co  w o jn a  zn aczy .

S z liśm y  zw arty m  szy k iem , trak tem  w  

k ie ru n k u R y p in a , P o  d ro d ze d o łączy ły  

s ię  d o  n as  o d d z ia ły  z  C zerm in a , P ręczek ,  

Z ąk ro cza  i S o sn o w a, C h c ia łem  śp iew ać , 

le cz d o w ó d ca zab ro n ił o tw ie rać u s t n a  
m ro z ie , ab y k o m u ję zy k n ie z lo d o w a ­

c ia ł, b o  m ró z  b y ł co raz  w ięk szy . W  R y ­

p in ie zas ta liśm y  s tu  ch ło p a  u b ran y ch w  

c iep łe  C Y w iln e  k u rtk i lu b  w o jsk o w e  p ła ­

szcze , W y d an o  n am  cza rn ą  k aw ę , k tó ­

rą p iłem  z ro zk o szą , g d y ż d n ia teg o  m c  
w  u s tach  n ie  m ia łem .

P o tem  za rząd zo n o  zb ió rk ę w szy s t­
k ich  o d d z ia łó w  —  ro zd an o  am u n ic ję , —  

k ró tk i ro zk az: m arsz ! —  i k o lu m n a  ru ­

szy ła  z  m ie jsca . O trzy m a łem  zad an ie u -  

b ezp ieczen ia 'szp icy . K o m en d an t p o le ­
c ił m i p rzy p o m n ieć  so b ie to w szy s tk o  

co śm y p rze rab ia li o szp e raczach , w ięc  

n o w ta rza łem  so b ie w  d u ch u , zach o w ać  

k ie ru n ek , u trzy m ać łą czn o ść , m eld o w ać  

o sp o s trzeżen iach d o w ó d cy . T e p rzy k a ­

zan ia  o  szp eraczu  u tk w iły  m i g łęb o ko  w  

n am ięc i i s ta le p ro s iłem  B o g a , ab y w  

k o n k re tn y m w y p ad k u n a w o ln ie o -  
p a trzn o ść p o w ie rzy ła m i fu n k c ję szp e ­

racza . —

Ć w iczen ia trw ały d o  p ó źn eg o w ie ­

czo ra , W  c ia 'tfu  p ięc iu  g o d z in  zd o ła liśm y  
d o jść d o Ś w ied z ieb n i, g d z ie u s ły sza łem  

sy g n ał, zan o w iiad a jący p rze rw ę w  ćw i­

czen iach , Z a ję liśm y k w a te ry w  c iep ło  

o g rzan y ch izb ach . Z a led w ie zd ąży łem  

p rze trzeć k a rab in , s łu żb o w y o g ło sił  

zb ió rk ę  n a  k o lac je . G o rąca  k aw a  i  ch leb  

ze sm a lcem  zasp o k o iły  ca łk o w ic ie g łó d  

i ro zg rza ły  p rz sm arżn ię te  k o śc i. W y cią ­

g n ą łem  k o śc i n a  s ło m ie  i  zasn ą łem  sn em  

sp raw i  e  d liw e  g o .

R an o  o b u d z iła  m n ie trąb k a . Z erw a ­

łem  s ię z p o s łan ia , o czy śc iłem  m u n d u r  

ze s ło m y  i s tan ą łem w k o le jce p rzy  

k u ch n i, O  g o d z in ie  ó sm e j w  ch w ili zb ió r­

k i p rzy  k o śc ie le , p rzy jech a ł d o w ó d ca 67 

p p . p , p u łk , K o to w icz zp , p u łk , P eck ą  

i K o m , O b w , p , k p t, H o rzem sk im . P o  ra ­

p o rc ie  i p rzy w itan iu  s ię z  n am i p . d -cy  

p u łk u  u d a liśm y  s ię n a  M szę  św , d o  k o ś ­

c io ła p o czem  n as tąp ił d a lszy  c iąg ćwi­
czeń . —

Ć w iczen io m  p rzy g ląd ało  s ię k ilk u  p a ­

n ó w  z  p , S ta ro stą S ta szew sk im  n a  cze le , 

k tó ry  k ilk ak ro tn ie d n ia p o p rzed n ieg o  

o b ch o d z ił p lacó w k i z  k o m en d an tem  p o ­
w ia to w y m  p o r, S u la ty ck im , sp raw u jąc  

ich czu jn o ść . P an S ta ro sta lu b i S trze l­
có w  i ży w o in te resu je s ię p racą s trze ­

le ck ą . P rzy  k ażd ej sp o so b n o śc i p rzy p o ­

m in a  n am  o  w ażn o śc i zad an ia  Z w , S trze ­

le ck ieg o , P an  p u łk . P eck  a ro zm aw ia ł z  

n am i b a rd zo  d łu g o  n a tem a t ćw iczen ia  

P y ta ł o  zd an ia , a  k ażd y  m u sia ł d ać o d ­
p o w ied ź , B y ło b y w szy s tk o b a rd zo d o ­

b rze , g d y b y  n ie ten  fu ja ra Z ięb a, k tó re ­
m u ję zy k  p rzy m arz ł d o p o d n ieb ien ia .  

N a k ażd ej zb ió rce g ad a jak  s ta ra  b ab a ,  
a  tam , g d z ie  trz eb a co ś  m ąd reg o  p o w ie  • 

d z ieć , to  m iele ję zy k iem , że g o z ro zu ­
m ieć n ie  m o żn a .

Ć w iczen ia  b y ły  o ży w io n e, ty lk o  m ró e  

z  w ia trem  d aw a ł s ię n am  w e  zn ak i', ‘K il­
k u  to  n aw e t u szy  o d m ro z iło , 'tak , że ła -  

p id u ch y m u sia ły ich o p a trzy ć i o d p ro ­

w ad z ić d o san ita rn eg o au ta , k tó re p o ­

su w a ło  s ię w o ln o  za  o d d zia łem .

K ied y śm y  p o w ró c ili d o  R y p in a , a  b y ­
ło ju ż d o b rze p o p o łu d n iu , n a S ta ry m  

R y n ek  u s taw io n o  b ro ń  w  k o z ły  i zap ro ­

w ad zo n o n as d o szo p y s trażack ie j n a  

o b iad . K ap u sta z k ie łb asą , k a rto fle i 
ch leb , có ż m o że b y ć lep szeg o . G ad u ła  

Z ięb a ro zk ro ch m a lił s ię p o d czas o b iad u  

i g ad b ł b ez  p rze rw y  jak  k a rab in  m aszy ­

n o w y . C h c ia ł n am  k o n ieczn ie d o w ieść , 

że  tak i o b iad  z  k ie łb asą  n azy w a  s ię „b i­
g o s m y śE w sk i ,‘ . B y ł k ilk a  razy  z  n ag an ­

k ą  n a p o lo w an iu  i ju ż m u  s ię zd a je że 

p o s iad ł w szy stk ie w iad o m o śc i m y śliw ­
sk ie , O b iad w szy s tk im  sm ak o w a ł, n a j­

lep szy  d o w ó d , że  k ażd y  szed ł p o  rep e tę  

k tó re j n ie o d m aw ia ła n ik o m u o b . G ra ;  
b iń sk a .

iP o o b ied z ie ru szy liśm y  d o  d e filad y , 

a  b y ło  n as  ch y b a  z  3 0 0  ch ło p a . Z ięb ę  u -  

m ieśc iłem  w  ś ro d k u k o lu m n y , b y  p o d ­

czas d e filad y n ie sk o m p ro m ito w a ł o d ­

d z ia łu , a  Jan k o w i z  P ręczek , k tó ry  szed ł 

w  o s ta tn ie j czw ó rce , o k aza łem  u w ażać  

jak s ię o d d z ia ł p o d czas d e filad y  b ęd z ie  

p rezen to w a ł. K ied y  s ię  zn a leź liśm y  p rzy  
w o zach , k tó re o d w ieźć n as m ia ły d «  

d o m ó w , sp o jrza łem  n a  u śm iech n ię tą  m i­

n ę  Jan k a , k tó ry  k lą ł s ię  n a  B o g a , iż  s ły ­

sza ł w y raźn ie jak  p an  p u łk o w n ik  m ó w ił 

d o  p an a  S ta ro sty , iż  s trze lcy  d o b rze  m a ­
szeru ją .

B y ło  ju ż  p ó źn o  w eiczo rem , k ied y  p o ­

w ró ciłem  d o d o m u . M atk a  o czek iw a ła  

m n ie  n a  p ro g u  z  zap łak an em i o czy m a , a  

o jc iec , trzy m a jąc  w  ręk u  k an ty czk ę , n u ­
c ił s ta rą  żo łn ie rsk ą  k o len d ę .

— Rypin, i(P rzed sŁ aw ien ie d z iec ięce j 

D n ia 1 5  b m . w  sa li k in a  C o lo seu m  s ta ra ­

n iem  p ań  z Z arząd u Z w , S trze l, o d b y ło  

s ię p rzed s taw ien ie d z iec ięce . N a p ro ­

g ram  p rzed s taw ien ia z ło ży ła s ię sz tu cz ­

k a p . t. „O  dobrej Anulce i mądrym 

Krasnoludku", „Nieszczęście Fruzi" — 

Balet, Pantomina i Krakowiak,
P u b liczn o ść w y p e łn iła sa lę p o  b rze ­

g i. N a  p rzed staw ien ie p rzy b y li g rem ja l-  

n ie p p , p u łk , K o to w icz , p u łk . P eck a , 

s ta ro s ta S ta szew sk i z -ca s ta ro s ty B ła -  

szczak , k p t, H o rzem sk i i ca ły  sze reg  w y ­

b itn y ch  o só b  z R y p in a .

P rzed staw ien ie  w y p ad ło  im p o n u jąco . 

P ro g ram  b y ł u ro zm aico n y  i s ta ran n ie  o -  

p raco w an y . D ziec i w y w iąza ły s ię ze  

sw y ch  ró l n ad zw y cza jn ie  aczk o lw iek  n ie  

je s t to  p ie rw sza  im p reza  w  n aszy m  m ie ­

śc ie to  jed n ak  z u zn an iem  m u sim y  w y ­
m ien ić  te  o so b y , k tó re  b y ły  in ic ja to ram i  

i o rg an iza to ram i (p rzed s taw ien ia ,

O b y w . G rab iń sk a , S u la ty ck a i H a-  

m erm ais tro w ie , o so b y  k tó re  ze w zg lęd u  
n a sw ą sk ro m n ą  i o fia rn ą p racę zasłu ­

g u ją n a w y ró żn ien ie i u zn an ie . D o ch ó d  

z p rzed s taw ien ia zo s ta ł p rzezn aczo n y  

częśc io w o  n a  rzecz  b ez ro b o tn y ch  m , R y ­

p in a częśc io w o n a  Z w , S trze leck i.
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Golub
_  Z p o w o d u m ro z ó w  d z ie c i sz k o ln e n ie u -  

c z ę szc z a ją lic zn ie n a n a u k ę . W cz o ra j n p . n a  

p rz esz ło 6 0 0 d z iec i p rz y b y ło ty lk o 2 6 0 .

_  W iec b e zro b o tn y c h o d b y ł s ię w  m ieśc ie  

■asz em  w u b ie g ły p n o ie d z ia łek . P o s tan o w io n o  

w y sła ć d e le g ac ję d o W o jew ó d z tw a w sp ra w ie  

z as iłk ó w  p ien ięż n y c h . D e le g a c ja b e z ro b o tn y c h  

k tó ra b y ła w  W o jew ó d z tw ie o trzy m ała p o d o b ­

n o  p rz y rze cz en ie , ż e b e z ro b o tn i o trz y m a ją  z a s i­

łe k p ien ięż n y .

_  K rad z ież p rz ew o d ó w  te le fo n icz n y c h . P rz e  

w o d y te le fo n ic z n e , z erw an e w sk u te k m ro z u są  

p rz e z n ie k tó ry c h sp raw có w k ra d z io n e i u ż y ­

w a n e d o  sp o rzą d za n ia ła p ek  n a z a ją c e .

—  W a ln e z e b ran ie „ S o k o ła 1 1 o d b ę d z ie s ię  

v n ied z ie lę , 2 9 s ty c zn ia o  g o d z in ie 2 w  D o m u  

M ie jsk im . N a p o rz ąd k u o b ra d m . in . w y b ó r  

n o w e g o Z a rz ą d u .

Kowalewo
—  K o w ale w o R o c z n e W a ln e Z eb ra n ie  p la ­

c ó w k i P o w sta ń có w  i W o jak ó w  O . K . V III w  K o ­

w a le w ie . D n ia 2 1 s ty c zn ia o d b y ło , s ię W a in e  

ro cz n e z e b ra n ie tu te jsz e j p lac ó w k i. Z e b ra n ie  

z a g a ił p . p re ze s S k a ja  h a s łe m  w o ja c k iem  „ W o l­

n o ść " w ita jąc ta k lic zn ie z eb ra n y ch c z ło n k ó w  

o ra z se k re ta rz a p o w ia to w e g o p . D u d z ia k a p o ­

d a jąc z e b ra n y m  n iże j w y sz cz e g ó ln io n y p o rzą ­

d e k  o b ra d  d o  w ia d o m o śc i, ik tó ry  .b rz m i ja k n a ­

s tę p u je :

1 . Z a g a je n ie , 2 ) O d c z y tan ie p ro to k ó łu z o -  

s ta tn ie g o z e b ra n ia i Z eb ra n ia W aln e g o z d n ia  

2 S ty c z n ia 1 9 3 2 r„ 3 ) P rz y jęc ie n o w y ch c z ło n ­

k ó w , 4 ) S p ra w d z e n ie o b e c n y c h p rze z o d c zy ta -  

a ie lis ty , S JO d c z y tan ie s ta tu tu , 6 ) W y b ó r m a r­

sz a łk a W aln e g o z eb ran ia , 7 ) S p raw o z d an ie  

c z ło n k ó w  z a rz ą d u ; a , p re ze sa , b , se k re ta rz a c , 

sk a rb n ik a , d , k o m e n d a n ta , e , c z ło n k ó w  K o m i­

s ji rew iz y jn e j, 8 ) U d z ie le n ie a b so lu to r ju m  u s tę ­

p u jąc em u  z a rzą d o w i i u s tą p ien ie te g o ż , 9 ) W y ­

b ó r n o w eg o z a rz ą d u : a , p rez e sa , b , z as t. p re -  

z a , c , se k re ta rz a , d , z as tęp c a  se k re ta rz a , e , sk a rb  

n ik a , f , k o m e n d a n ta , g , re fe ren ta o św ia to w eg o , 

h . re fe ren ta o rg a n iza c y jn eg o , i , c z ło n k ó w  K o ­

m is ji re w iz y jn e j, 1 0 ) W o ln e g ło sy  i w n io sk i, 1 1 ) 

z a k o ń c z en ie .

P o  p o d a n iu  p o rz ąd k u  o b ra d  o d c z y ta ł se k re  

ta rz  p ro to k ó ł  z  z eb ran ia  W aln e g o  z e sz ło ro cz n e g o  

I ttó ry z o s ta ł p rz e z z e b ran y c h b e z z m ia n p rzy -  

iję ty .

D o p k t 3 . P irzy ję to  te ra z 9  k a n d y d a tó w  n a  

n o w y ch c z ło n k ó w .

D o p k t. 4. W p u n k c ie ty m  s tw ie rd zo n o  o -  

b e c n o ść c z ło n k ó w  z lis ty  p rz e z o d c zy ta n ie  te j­

ż e i s tw ie rd zo n o , ź e  n a  o g ó ln ą  licz b ę 6 7  c z ło n -  

■k ó w  o b e cn y c h  b y ło  4 0 -tu  tak , ź e z e b ran ie d z i­

s ie jsz e  w ład n e  je s t d o  p o w z ię c ia  p ra w o m o cn y c h  

u c h w a ł.

D o  p k t. 5 . R e fe re n t p . G iersze w sk i o d c zy ta ł  

te ra z n a jw aż n ie jsze a rty k u ły s ta tu tu z o d p o ­

w ie d n i  e m w y jaśn ie n ie m , k tó re se k re ta rz p o  

w ia to w y  p . D u d z ia k  u d z ie lił.

D o p k t. 6 . Je d n o g ło śn ie p rz ez a k lam a c ję  

w y b ra n o n a m a rsz a łk a d z is ie jsz e g o W a ln e g o  

-o ze b ra n ia p . D u d z iak a , k tó ry w y b ó r te n p rzy ­

ją ł d z ię k u ją c z e b ran y m  z a ta k w ie lk ie z a u fa ­

n ie .

D o p k t. 7 . N as tąp iło  sp ra w o z d a n ie p o sz cz ę  

g ó ln y c h c z ło n k ó w  z a rz ą d u . Ja k o  p ie rw sz y z a ­

b ra ł g ło s p rez es  p . S k a ja z d a ją c z e b ra n y m  c a  

ło k sz ta łt p ra cy tu te jsze j p la c ó w k i. S tw ie rd z ił  

o n  ź e p la c ó w k a p o p rz ep ro w a d ze n iu reo rg an i-  

-z ac ji o c z y śc iła s ię z lu d z i n ie p o w o ła n y c h , d a ­

le j p o d a ł, ź e p la có w k a o d b y ła 1 0 z e b ra ń m ie ­

s ię c zn y c h , 5 z e b ra ń  z a rz ąd u i ż e sp ra w y o rg a ­

n iz a cy jn e  z a ła tw io n o  k u  z a d o w o le n iu w ła d z p rz  

ło żo n y c h  i c z ło n k ó w .

Ja k o d ru g i z d a ł sp ra w o z d a n ie se k re ta rz , 

n a s tęp n ie sk a rb n ik , k o m en d a n t, re fe ren t o rg a ­

n iza cy jn y i c z ło n k o w ie k o m is ji rew iz y jn e j.

P o s tw ie rd z en iu  z g o d n o śc i k s ię g i k a so w e j z  

p o sz c z e g ó ln e m i d o w o d a m i d o c h o d u i ro zc h o d u  

u z n an o ta k o w e z a z g o d n e . C z ło n k o w ie K o m i­

s ji R ew iz y jn e j p o  z w ró c e n iu sw y c h u w a g w n ie  

ś li o u d z ie le n ie sk a rb n ik o w i i z a ra z e m c a ­

łe m u u s tę p u ją ce m u Z a rz ą d o w i a b so lu to r ju m . 

k tó re z o s ta ło p rze z o b e c n y c h jed n o g ło śn ie u -  

d z ie lo n e . W  d a lsz y m c ią g u p o d z ię k o w a ł d ru h  

se k re ta rz p o w ia to w y u s tęp u ją ce m u z a rz ą d o w i 

z a ic h  d o ty c h cz aso w ą  d z ia ła ln o ść n a w o łu jąc  d o  

d a lsz e j o w o c n e j p ra cy  d la  d o b ra O jcz y z n y , p o -  

c z e m  z a rz ą d z ił 5  m in u to w ą  p rz erw ę c e le m  d a n ia  

-m o żn o śc i p o ro zu m ien ia  s ię c z ło n k o m .

N a s tą p ił te raz w y b ó r n o w eg o Z a rz ą d u . N a  

p rez esa w y b ra n o d o ty c h c za so w e g o p re ze sa p . 

S k a ję S ta n is ła w a je d n o g ło śn ie , k tó ry  te n u rzą d  

p rzy ją ł i d z ię k u jąc z au fan ie . Ja k o  w ic ep re ze s -  

sa w y b ra n o p . Ja g ie lsk ie g o Ja n a z B ie lsk a , n a  

se k re ta rz a  p . D a m ra th a A n to n ieg o , n a  z as tęp c ę  

se k re ta rza P ió rk o w sk ie g o Ig n a c eg o , n a sk a rb -

n lk a S z a łu c k ie g o Jó z e fa , n a k o m e n d a n ta B a r­

to sz e w ic za P a w ła n a re fe ren ta G ie rsz e w sk ieg o  

Jó z e fa , n a c z ło n k ó w d o K o m is ji R e w iz y jn e j: 

R o g o w sk ie g o  M a teu sz a , R ó ża ń sk ieg o  F ra n c iszk a  

i W iąc k a P io tra . W sz y sc y  w y b ra n i u rzą d sw ó j 

p rzy ję li. P o  d o k o n a n iu  w y b o ru  z a rz ą d u  o d d a l

p D u d zia k  ja k o  d o ty c h cz a so w y  m a rsz a łe k  p rz e ­

w o d n ic tw o z e b ra n ia n o w o o b ra n e m u p rez e so w i  

S k a ji, k tó ry  p o d z ięk o w ał m a rsz a łk o w i z a p rze ­

p ro w a d z e n ie w y b o ru  i re fe ra tu , o ra z w szy s tk im  

d o ty ch c za so w y m  c z ło n k o m  z arz ąd u z a ch ę c a ją c  

d o  d a lsze j p ra cy .

W  w o ln y c h g ło sa c h p rze m aw ia li p p .: G ie r­

sz e w sk i, D u d z ia k , B a rto sz ew icz , S z a łu ck i i R o ­

g o w sk i o m a w ia ją c sp ra w y  a k tu a ln e .

Z a ra ze m  o z n a jm io n o  c z ło n k o m  p rze z  p rez esa  

ż e p rz y sz łe z e b ra n e o d b ę d z ie s ię w p ie rw sz ą  

so b o tę p o  p ie rw sz y m  w  m ie s iąc u  m arcu  o c z e m  

s ię je sz cz e w sz y s tk ic h z a w ia d o m i. W  d a lszy m  

c iąg u p rz em a w ia ł d ru h p re ze s z a c h ę c a ją c z e  

b ra n y c h d o  o w o cn e j p rac y  w  p rz y sz ły m  ro k u . 

N as tę p n ie p o w ia d o m ił z eb ra n y c h , ż e s ta ra n ie m  

z a rzą d ó w  u W ład z Iz b y P o m o rsk ie j R o ln ic ze j 

ź e ra cz y li ty ch ż e p ro śb ę u w z g lę d n ić i u d z ie lili  

n a m  św ie tlic ę i to  w  g m a c h u b y łe j sz k o ły  R o l­

n ic ze j M ę sk ie j c o  d ru h o w ie p rzy ję li d o w ia d o ­

m o śc i z w ie lk iem z ad o w o len iem . N a s tę p n ie  

p rz em a w ia ł d ru h k o m e n d a n t B a rto sz ew ic z , 

k tó ry  m im o  k ró tk ie g o  p o b y tu  w  p lac ó w c e  p rze d ­

s ta w ił z eb ra n y m  ta k z ac ie k aw io n y i z a ch ę ca ­

ją cy  p ro g ram  n a ro k b ież ą c y .

P o w y cz e rp a n iu c a łeg o p o rzą d k u o b ra d  

w n ió s ł p . p re ze s to as t n a c z e ść N ajja śn ie jsz e j  

R ze c zy p o sp o lite j P o lsk ie j i je j w o d z a m arsz a ł­

k a Jó z e fa P iłsu d sk ie g o .

N a z a k o ń c z e n ie o d śp ie w a n o „ R o tę " p o -  

c z em  z a m k n ą ł d ru h p re ze s h a s łem  w o ja ck iem  

„ W o ln o ść " d z is ie jsz e W a ln e Z e b ra n ie .

—  K o w ale w o . (W a ln e Z e b ra n ie Z . S .) . W  
ś ro d ę o d b y ło  s ię w  św ie tlicy  Z . S . w a ln e z e ­
b ra n ie , n a k tó re s taw ili s ię w szy sc y c z ło n ­
k o w ie . Z e b ra n ie z a g a ił o b y w a te l p re z e s p . 
G ie rsz ew sk i, w ita jąc  z e b ran y c h  i o d c z y tu ją c  
p o rz ą d e k d z ie n n y . N a s tę p n ie o d c zy tan y z o ­
s ta ł p rz e z se k re ta rz a p ro to k ó ł z o s ta tn ie g o  
z e b ra n ia , p o c ze m  n a s tąp iło  p rzy jęc ie n o w y c h  
c z ło n k ó w  w  lic z b ie  6 . O b sze rn e sp ra w o z d a n ie  
z d z ia ła ln o śc i Z . S . w  u b ie g ły m  ro k u w y k a ­
z a ło , ż e p rac a sz ła raź n o n a p rzó d . W  c iąg u  
u b . ro k u u rzą d zo n o  s ie d e m  z e b ra ń z o b sz e r­
n y m  p ro g ra m e m . S trz e lc y u rz ą d z ili g w ia z d ­
k ę d la sw y c h c z ło n k ó w , a p ro g ram  p rac y  o -  
św ia to w e j z o s ta ł w y cz erp an y . Ć w ic ze n ia o d ­
b y w ają s ię reg u la rn ie i o b e cn ie p rac a tu t.  
o d d z ia łu id z ie n o rm a ln y m  to k ie m . O b y w ate l  
p re z e s p o d z ię k o w ał p o sz c ze g ó ln y m  c z ło n k o m  
z a o b sz ern e sp ra w o z d a n ie i w y ra z ił u z n an ie  
z a w sp ó łp ra c ę . P o n ie w a ż s ta ry z a rz ą d u s tą ­
p ił, w y b ra n o m arsz a łk iem  z e b ra n ia jed n o ­
g ło śn ie o b y w ’ . K iic h le ra , b u rm is trz a m ias ta , 
k tó ry p rz ep ro w ad z ił w y b o ry n o w e g o z a rzą ­
d u . W  sk ła d n o w re g o z a rz ą d u w esz li: p re ­
z e s —  o b . G iersz ew sk i, z as t. p rez e sa —  o b . 
K iich le r , se k re ta rz —  o b . S z c zu k o w sk i, k o ­
m e n d a n t —  Z ió łk o w sk i D y o n iz y , z as t. k o m . 
o b . W ilc ze w sk i, re fe ren t o św ia to w y —  o b . 
Ig n a to w sk i, z a st. re f. o św ia t. —  o b . S o k u lsk i. 
W y z n ac z o n o n a s tp n ie p o rzą d ek ć w ic z e ń o -  
ra z p o g ad a n ek o św ia to w y ch . W  w o ln y c h  
g lo sa c h p rze m ó w ił d o z e b ra n y ch o b . p rez es ,  
w z y w a jąc c z ło n k ó w d o k a rn o śc i i p o s łu ­
sz e ń s tw a w szę d z ie i z aw sz e , g d y ż ty lk o  k a r ­
n y i p o s łu sz n y o b y w ate l je s t w arto śc io w ą  
je d n o s tk ą w  sp o łe c ze ń s tw ie . W  d a lsz y m  c ią ­
g u p rz em ó w ił d o z eb ran y c h  ta k ż e o b . K iic h -  
le r , k ła d ą c n a c isk n a d o b re z a ch o w a n ie s ię  
o ra z k a rn o ść , g d y ż ty lk o ta k i o b y w a te l m o ­
ż e sp e łn ić sw ó j o b o w iąz ek w zg lę d em O j­
c z y z n y  w  ra z ie n ie b e z p ie cz e ń s tw a . P o ru sz o ­
n o n a s tęp n ie sp raw ę p rzy g o to w an ia p ro g ra ­
m u n a d z ie ń 1 9 m arca , k tó rą to sp ra w ą z a j-  
m ie s ię o b . re fe re n t o św ia to w y . P o w y c ze r­
p a n iu p o rz ąd k u d z ie n n eg o o b y w ate l p re ze s  
ra z je sz cz e p o d z ię k o w a ł z e b ra n y m  z a licz ­
n y u d z ia ł w  z eb ran iu i z a k o ń c z y ł z e b ran ie  
h a s łem  „ C ze ść O jcz y ź n ie ." O b e cn i o d śp iew a ­
li w sp ó ln ie jed n ą z w ro tk ę „ R o ty " .

N O W Y  K O M IS A R Z  R Z Ą D U  W  G D Y N I

W a rsz a w a . N a c z e ln ik w y d z ia łu i 
w ic e w o je w o d a w  S ta n is ła w o w ie S te fa n  
S o k ó ł .m ia n o w a n y z o s ta ł k o m isa rze m  
R z ą d u  w  G d y n i.

—:o:—

F O T O G R A F JE P L A S T Y C Z N E

P a rm a . In ż y n ie r W ik to r S to rti z C a sa łm a g -  

g io re w y n a la z ł a p a ra t, d z ię k i k tó rem u w y k o ­

n y w a  z d jęc ie fo to g ra fic zn e w  p łask o rze ź b ie .

S ta ro ti p o s łu g u je  s ię p ro m ien ia m i rad jo w e m i.  

Je d n o c ze śn e d o k o n a ł o n sz e reg u z a d aw a la ją ­

c y ch p ró b z in n y m  a p a ra tem  n a zw an y m  p rze ­

z e ń fo to -rze źb ia rz em , d z ię k i k tó re m u re p ro d u ­

k u je o n p la s ty c z n ie ja k ik o lw ie k p rz ed m io t w  

g lin ie , p la s te lin ie i in n y c h m a te rja ła c h p la ­

s ty cz n y ch .

W  id ln iu w c zo ra jsz y m , tj . w  c z w arte k  
2 6  s ty c zn ia  o d b y ło  s ię p ie rw sz e , p o  w y ­
b o rz e  n o w e g o p re z y d ju m , p o s ie d z e n ie  
R a d y  iM ie jsk ie j p o d  p rz e w o d n ic tw e m  p. 

K rz y w d z iń sk ie g o , k tó ry  p o ra ź p ie rw sz y  
p ro w a d z ił p o s ied z e n ie .

N a p o rz ą d k u o ib ra d z n a jd o w a ło s ię  
1 0  sp ra w , m . in . —  o d c z y ta n ie  p ro to k ó ­
łu  z o s ta tn ieg o  p o s ie d z e n ia R a d y M ie j­
sk ie j, W y b ó r iK o m isy j m ie jsk ic h .

P o s ie d z e n ie  o d b y ło  s ię p rz y  u d z ia le  
1 8 -tu ra ta ln y c h  i p . B u rm is trz a  K iich le ra  

Z a g a ja ją c  z e b ran ie  p . p rz e w o d n ic zą ­
c y  K rzy w d z iń sk i „ p a ln ą ł" w stę p n ą  m o ­
w ę , s tw ie rd z a ją c , ż e  R a d a  M ie j, w y b ra ­
ła g o  n ie ch ę tn ie n a p rz e w o d n ic z ą ce g o , 
le c z d la teg o ty lk o , ż e z o s ta ł w y b ra n y  
b ę d z ie  p ia s to w a ł te n  u rz ą d , W  d a lszy m  
c ią g u  s tw ie rd za : „ p a n  b u rm is trz , m im o ,  
iż z a rz ą d z o n e z o s ta ło w p isan ie d o p o ­
rz ą d k u o b ra d  w y b ó r k o m is ji g o sp o d a r­
k i m ie jsk ie j n ie p o le c ił te g o w y k o n a ć ,  
a lb o w ie m  o b a w ia  s ię k o m is ji g o sp o d a r­
k i m ie jsk ie j" . (? ) .

P . ra d n y  P u c ia ta  p ro s i, b y  p o s ie d z e ­
n ia z w o ła n e  b y ły  n ie g o td lz in ę 6 -ą le c z  
7 -ą , je d n a k p . K rzy w d z iń sk i n ie u d z ie ­
lił g ło su n ik o m u  z ra d n y c h , tw ie rd z ą c , 
ż e d y sk u s ji n ie m a , b o  z e b ran ie z o s ta ło  
z w o ła n e p rz e z n ie g o n a 6 -ą i ta k m a  
b y ć " ! „ N ie  m o ż em y  —  tw ie rd z i p . p rz e  
w o d n ic z ą c y p ro w a d z ić ta k ic h „ k o m e d -  
ja ln y c h " z e b ra ń ja k  d a w n ie j. —  W  te j 
sp ra w ie z a b ie ra  g ło s ra d n y  p . P u c ia ta , 
p ro sz ą c  o  w y jaśn ien ie c o  to  z n a c z y  w y ­
ra z „ k o m e d ja lń y " —  je d n a k n ie o trz y ­
m a ł k o n k re tn e j  o d p o w ie d z i o d  p rz e w o d ­
n ic z ą c e g o , —

Z  k o le i p rz y s tą p io n o  d o  p u n k tu  p ie r ­
w sz e g o o ib ra d tj . O d c zy ta n ie p ro to k ó łu  
z o s ta tn ie g o  p o s ie d z e n ia .

P o c z ą tk o w o  c z y ta ł p ro to k ó ł p . p ro ­
to k o la n t A d a m c za k , le c z  z  p o w o d u  n ie ­
c z y te ln eg o  p ism a  (p ro to k ó ł p o p rz e d n i  p i 
sa ł k to ś in n y ) , d a lsz y c iąg p ro to k ó łu  
c z y ta ł p  p rz e w o d n ic z ą c y .

ii ju ż p o o d c z y ta n iu  p ro to k ó łu w y ­
w ią z a ła s ię n ie rze c z o w a d y sk u s ja . P . 
p rz e w o d n ic z ą cy , (o n  w in ie n  te m u  n a p rę ­
ż e n iu ja k ie w y tw o rz y ło s ię m ię d z y  
o b ra d u ją c y m i) n ie c h c ia ł z e z w o lić n a  
d y sk u s ję  n a d  p rz e c z y ta n y m  p ro to k ó łe m . 
„ N iek tó rz y  p a n o w ie "  m ó w ił p . p rz e w ó d  
n ic zą y  —  p rz y b y li n a  p o s ie d z en ie „ b o ­
jo w o u sp o so b ie n i" i d la teg o  z a rz ą d z a m  
g ło so w a n ie , b y  p rz y ją ć p ro to k ó ł b e z d y  
sk u s ji.

S p rz e c iw ia  s ię te m u  p . ra d n y  P u c ia ­
ta , p o w o łu ją c  s ię n a  o rd y n ac ję m ie jsk ą .

W y w ią za ła  s ię d y sk u sja  (z re sz tą  b a r  
d z o  g o rą c a !) . S tw ie rd z o n o , ź e  d o  p o p rz e  
d n ie g o p ro to k ó łu  n a leż y  d o p isa ć w ie le  
sp ro sto w a ń , c z e m u k a teg o ry c zn ie sp rz e  
c iw ia ł s ię  p . p rz e w o d n icz ą c y  R a d y  m ie j 
sk ie j.

N a  p o p rz e d n im  p o s ie d z e n iu , d o  p u n ­
k tu  c z w a rte g o  p ro to k ó ł p isan y  b y ł p o d  
k ie ro w n ic tw e m  ra d n e g o  k s . p ró b . P u p p  
la , k tó ry  te ż  je s t z a to  o d p o w ie d z ia ln y .  
N ie p o m ó g ł n ic p ro te s t —  v o tu m  se p a ­
ra tu m  —  ra d n e g o  k s . p ró b . P u p p la —  
i v o tu m  se p a ra tu m  p . ra d n e g o P u c ia ty , 
k tó ry  z a z n a c z y ł, ż e  p ro to k ó ł z  p o p rz e d ­
n ie g o p o s ie d ze n ia z o s ta ł s fa łsz o w an y , 
n ie  p o m o g ło  sp ro s to w a n ie p . b u rm is trz a  
K iic h le ra .

M im o ty c h p ro te s tó w w n io se k z a  
p rz y ję c ie m  p ro to k ó łu p rz e sze d ł W -m a  
g ło sa m i p rz e c iw  7 .

i(W  m ięd z y cz a sie p , ra d n y P u c ia ta  
z  p o w o d u  w y ja z d u  o p u sz c z a  sa lę  o b ra d ) .

W  p u n k c ie  d ru g im  o d c z y ta n o p ism o  
p . ra d n eg o  P u c ia ty , k tó ry  n a d e sła ł p is ­
m o , a b y  z a łą c zy ć j e d o p ro to k ó łu . W  
p iśm ie ty m  m . in . je s t s tw ie rd z o n e , ż e  
n a p o p rz e d n ie m  p o s ie d z e n iu , p . ra d n y  
P u c ia ta , ja k o p rz e w o d n ic z ą c y p o s ie ­
d z e n ia p o w o ły w ał p . K rz y w d z iń sk ieg o  
d o  p o rz ą d k u .  (

P o k ró tk ie j p rz e m o w ie p rz e w o d n i­
c z ą c e g o  p . K rz y w d z iń sk ieg o  i  s tw ie rd ze ­
n iu  p rz e z n ie g o , ż e n ig d y  ta k  n ie b y ło  
p ra k ty k o w a n e u c h w a lo n o w ię k sz o śc ią  
g ło só w  '(1 0  p rz ec iw  7 ) n ie  p rz y ją ć p ism a

Radni Kovaleva radzą
G D Y  P R Z E W O D N IC Z Ą C Y  R A D Y  M IE JS K IE J W C H O D Z I W  K O M P T E N C JE  

M A G IS T R A T U  I B U R M IS T R Z A  —  Z A W IE S Z O N E  U C H W A Ł Y — „ G D Y  

M N IE  N IE  P O S Ł U C H A C IE  —  Z O B A C Z Y C IE  JA K I B Ę D Z IE  B A Ł A G A N ". -

(O d n a sz e g o  sp ra w o z d a w c y )

p . ra d n e g o P u c ia ty d o w ia d o m o śc i a n -  
d o  p ro to k ó łu .

N a stą p iło  o d c z y ta n ie  p ism a  p . K rz y -  
ż a n a  w  k tó re m  te n że  re z y g n u je z u rz ę ­
d u c z ło n k a  M a g istra tu  z p o w o d u  p rz e ­
p ro w a d z e n ia  s ię . P ism o  to  p rz y ję to  d o  
w iad o m o śc i i p rz y s tąp io n o  d o w y b o ru  
n o w e g o  c z ło n k a  M a g istra tu . P o s ta w io n o  
d w ie k a n d y d a tu ry : K a n d y d a tu ra p -  
R z y m k o w sk ie g o , p o s ta w io n a p rz e z p . 
K rz y w d z iń sk ie g o  i k a n d y d a tu ra  p . m e c . 
B ra z ew icz a p o s ta w io n a p rz e z p . K o ­
rz y ń sk ieg o .

W  ta jn e m  g ło so w a n iu o trz y m a ł p . 
R z y m k o w sk i 1 0 g ło só w , a  p . m e c B ra -  
z e w ic z 5 g ło só w . D w ie k a rtk i o d d a n o  
p u s te . W o b e c te g o  p , R z y m k o w sk i z o ­
s ta ł c z ło n k ie m  M a g istra tu w  m ie jsce p .  
K rz y ż a n a .

W  d a lsz y m  p u n k c ie  o b ra d  R a d ia  M ie j 
sk a z a p ro te s to w a ła p rz e c iw k o  p rz e n ie ­
s ie n iu  S ą d u  A p e la cy jn e g o  z T o ru n ia  d o  
P o z n a n ia . R a d ia M ie jsk a u c h w a liła re ­
z o lu c ję , w z o ru ją c s ię n a  in n y c h  m ia ­
s ta ch .

P rz y p u n k c ie n a s tęp n y m  o ib ra d —  
W y b ó r k o m isy j m ie jsk ic h , z w ła sz c z a  
p rz y  w y lb o rz e  k o m is ji —  d o  b a d a n ia g o ­
sp o d a rk i m ie jsk ie j n a s tą p iła z n o w u  n ie ­
rz e c z o w a  d y sk u s ja  w szc z ę ta  p rz e z  p rz e ­
w o d n icz ą c e g o p . K rz y w d z iń sk ie g o . Z  
p o c z ą tk u p o s ta n o w io n o w y b ó r te j k o ­
m is ji o d ro c z y ć , je d n ak p rz e w o d n ic z ą c y  
sp ra w ę ta k  p o k ie ro w ał iż p rz y s tą p io n o  
d o  w y b o ru .

W  te j c h w ili z w ra ca  p . B u rm is trz u  
w a g ę n a  p a ra g ra f 3 7  o rd y n a c ji m iejsk ie j  
k tó ra  w y ra ź n ie  m ó w i, iż  d ó  k o m is ji k o n ­
tro lu ją c e j n ie m o g ą  b y ć  w y b ie ra n i lu d z ie  
z p o z a  R a d y  M iejsk ie j. P rz e w o d n ic zą c y  
je d n a  k p o s ta w ia  k a n d y d a tu ry  z  p o z a  R a ­
d y  M ie jsk ie j'. O sta te c z n ie w y b ra n o tę  
k o m isję . W  sk ła d o so b y w c h o d z ą p p .:  
K isz y c k i, K rz y w d z iń sk i i S k rz y n e c k i, a  
z p o z a R a d y p p : G o rz e ln ia sk i i T o m ­
c z a k .

R a d n y p . W ro n k o w sk i p ro te s tu je  
p rz e c iw k o  te m u  w y b o ro w i, s tw ie rd z a ją c  
ż e  k o m is ja  w y b ra n a  z o s ta ła  n ie  p o  m y śli 
u s taw y .

P a n  b u rm is trz K iic h le r , n a ty c h m ia s t 
p o w y b o rze z a w ie s ił w y b ó r te j k o m is ji  
z w łasz c za c o  d o  w y b o ru  d w ó c h c z ło n ­
k ó w  o s ta tn ic h  p . G o rz e ln ia sk ie g o i T o m ­
c z ak a , c o u c z y n ił w  m y śl o rd y n a rc  ji 
m ie jsk ie j.

N a s tą p ił w y b ó r k o m is ji g a z o w n i i w o  
d o c ią g ó w  m ie jsk ich . W  sk ła d  te j k o m is ji 
w e sz li p p . O lsz e w sk i F ra n c isz e k , Ż e la s-  
k ie w ic z F ra n c isze k  i S trz e le c k i A n to n i.

P rz y  w y b o rz e k o m is ji R e w iz ji K a sy  
M ie jsk ie j p rz e w o d n ic zą c y  p , K rzy w d ziń  
sk i n a  z w ró c o n ą  p rz e z  p . B u rm is trza  u -  
w a g ę n a p a r . 3 7 o rd y n a c ji m ie jsk ie j 
p rz y w y b o rze k o m is ji k o n tro lu ją c y c h ,  
z w ró c ił s ię w  n ie p ra k ty k o w a n y sp o só b  
d o p . B u rm is trz a , „ ż e p a n B u rm is trz  
n ie c h  m i n ie  ro b i p rz e p isó w , b o  m a m  re ­
g u la m in  o b ra d  i n a  te rn  s ię  o p ie ra m " .

P . B u rm is trz w y ja śn ia , ź e re g u la m in  
n ie  je s t je sz c z e z a tw ie rd zo n y .

P o m im o  w y jaśn ie ń w y b ra n o  K o m is ję  
R e w iz ji K a sy  w  n a s tę p u ją c y m  sk ład z ie : 
K isz y c k i, K rzy w d z iń sk i, S k rz y n iec k i a  
z p o z a  R a d y : T o m c z a k  i G o rz e ln iask i.

IW  m y śl o rd y n a c ji m ie jsk ie j p . B u r ­
m is trz  i tę  u c h w a łę  z a w ie s ił.

P rz y s tą p io n o  d o  w y b o ru  d a lsz y c h  K o ­
m isy j, w  sk ła d  k tó ry c h  w e sz li:

D o  K o m is ji  S a n ita rn e j:  p p . d r. M ic h a ­
ło w sk i, K ę d z ie rsk i i D y n o w sk i.

D o  K o m is ji D ró g , tra k tó w  i ro w ó w ’ 
p p .; K u rz y ń sk i F lo rja n , Ż u ła w sk i, P y te l  
i T o m a sz e w sk i,

D o K o m is ji B u d ż e to w o -F in a n so w e j  
p p .: S m o liń sk i i K rz y w d z iń sk i, P o z a te m  
w e jd z ie z g ro n a  M a g is tra tu  2  c z ło n k ó w .

D o K o m is ji R z e ź n i M ie jsk ie j p p .;  
T o m c za k , K o n to w sk i, F a fiń sk i i G o łę ­
b ie w sk i.

D o  K o m is ji R a d y  N a d z o rc z e j S z k o ły  
D o k sz ta łc a ją c e j: K s. p ró b . P u p p e l i p p .:  
S m o liń sk i, D y n o w sk i, B o rk o w sk i i K u ­
rz y ń sk i F ra n c isz ek .
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Zanim przystąpiono do obrad nad i 
punlktem  (spraw a  igoidzin urzędow ania p. 
Burm istrza i w ydanie p. Przew odniczą­
cem u  ibudżetu na rok 1932/33) Przew od ­
niczący p. K rzywdziński w zyw a p. Bur­
m istrza by ten opuścił salę obrad. Pan  
Burm istrz w yjaśnia, źe sali obrad nie o- 
puści, bo  nie uw aża to  za  konieczne. W o ­
bec tego Przew odniczący referuje, co go  
skłoniło  do w łączenia tej spraw y na po ­
rządek obrad. Tw ierdzi, że p. Burm istrz  
zam iast o godz. 9-tęj przychodzi o 11-tej 
a już przed 1-szą idzie do dom u i nie  
załatw ia w szystkich interesentów .

iP . Burm istrz zaprzecza kłam liw ym  
tw iertdizeniom Przew odniczącego i w y ­
jaśnią, że zaw sze byli załatw ieni intere­
senci ’ w m iarę m ożności. P. Burm istrz  
przychodzi prędzej lio biura aniżeli to  
tw ierdzi p. Przew odniczący. G odziny  
przyjm ow ania są natom iast od ,godz. 

11-tej.
W iększość radnych w idząc, że nie  

m ożna w trącać się do godzin urzędowa­
nia p. Burm istrza chciała spraw ę odrzu ­
cić jednak p. Przewodniczący  pow ie­
dział: „jeśli m nie nie posłuchacie, to zo ­
baczycie, jaki będzie bałagan w  Radzie  
M iejskiej* '.

P. radny O lszew ski proponuje  spraw ę  
załagodzić, tw ierdząc: „pierw szym bur­
m istrzem  jest p. K iichler a drugim bur­
m istrzem  jest p. K rzyw dziński* ' —  pro ­
ponuje też by  nigdy na Radzie M iejskiej 
nie poruszać spraw  osobistych —

P. Radny W ronkowski naw iązując  
do przem ów ienia p. radnego O lszew ­
skiego naw ołuje do zgodnej w spółpracy, 
zaznaczając, że z  chw ilą w yboru  now ego  
prezydium , w raca się do daw nych cza­
sów . gdzie przez osobiste tarcia m iasto  

poniosło w iele szkody.

N a to p. Przew odniczący lekcew ażą­
co w ypow iedział się o pracy p. Burm i­
strza —  co  nie pow inno m ieć m iejsca.

O statecznie uchw alono w nieść proś­
bę, by p. Burm istrz urzędow ał od godz. 
10— il-szej.

Ciąg dalszy z posiedzenia podam y w  
przyszłym  num erze.

W następnym num erze om ów im y  
sprawę całego posiedzenia. Szkoda, źe  
są jednostki, zasiadające w  Radzie M iej­
skiej, które w ywlekają na posiedzenia  
tylko  spraw y  osobiste, jak to  m iało m iej 
see na ostatniem  posiedzeniu.

Przewodniczyć  należy rozum nie i tak  
kierow ać —  by  obyw atelstw o  przekona­
ne było o tern, że radni starają się o do ­
bro m iasta — że spraw ują należycie  
sw oje funkcje, do których pow ołało ich  
obyw atelstw o!

Walka o szkolę polską 
trwa nadal

Blisko osiem m iljonów Polaków m ieszka 
poza dzisiejszem i granicam i Rzeczypospoli­
tej Polskiej. Czwarta Część N arodu Polskie­
go rozsiana jest po całym św iecie, siedzi od  
w ieków w zw artych skupieniach na ziem iach  
sąsiadujących z Państw em Polskiem .

Polacy na obczyźnie — to lud pracują­
cy — chłopi, robotnicy, rzem ieślnicy — w  
ciężkiej w alce o byt zm agać się nadto m usza 
z prześladowaniem ojczystej m ow y i oby ­
czajów, łączności duchowej z N arodem . M i­
nio tej w alki — przechoivali i przechow ują  
w iarę i język, w czasach w ielkiej w ojny  
krwią i m ieniem przyczynili się do odbudo ­
w ania Państwa Polskiego, a teraz pragną byc  
w ’śród obcych godnym i przedstaw icielam i 
kultury polskiej, czuć, m yśleć i m ów ić po 
polsku, bronić zw iązku duchow ego z całym  
N arodem

Szkoła polska, ośw iata i w ychow anie na­
rodow e m łodego pokolenia polskiego zagra­
nicą stanow ią nie od dzisiaj głęboką troskę 
starszego pokolenia Polaków na obczyźnie.

Szkoła polska zagranicą, los setek tysię  
cy dzieci polskich, —  to spraw a, obchodząca  
yvszystkich Polaków , bo N aród odpow iedzial­
ny jest za przyszłość całego m łodego poko ­
lenia, bo cały N aród utraci bezpowrotnie lub  
utrzym a m łode pokolenie na obczyźnie dla  
polskości. Inne narody, w oparciu o siłę 
i bogactw o w łasnych państw , otaczają czuj­
ną opieką i pom ocą zw łaszcza m łode poko ­
lenie sw ojego w ychodźtw a. Państw o, sam o­
rządy, specjalne organizacje pom ocy i opie­
ki, m im o pow szechnego kryzysu, bezrobocia, 
znajdują potrzebne środki na zakładanie i 
utrzym yw ’anie szkół zagranicą. D ziesiątki 
m iljonów m arek, np. płynie rok rocznie z 
N iem iec na rozbudowę i doskonalenie szkol­
nictwa niem ieckiego, na popieranie niem  
czyzny zagranicą. Idą te pieniądze i do na­
szego kraju, chociaż N iem cy w Polsce m ają  
sw obodę nauczania sw ych dzieci po niem iec­
ku, chociaż Państwo polskie utrzym uje setki

M szy św . odprow adził zw łoki na cm entarz m iej­

scow y.

U dział w pogrzebie śp. Ziółkow skiego poza 

rodziną i ikrew nym i w zięli liczni znajom i, Ra­

da N adzorcza i Zarząd Banku Ludow ego, któ­

ry Zm arły był pracow nikiem przez przeszło 23  

lat. —

N a cm entarzu odśpiew ano nad otwartą m o­

giłą ,W itaj K rólow o" — R. i p.

—  Zim a spóźniona lecz surowa. N atura po ­

stanowiła w ziąć odw et. Zim a spóźniona, ale 

tem ostrzejsza /wkroczyła w aureoli śnieżnej 

bieli i przejm ującego m rozu. W czoraj zanotow a­

no stopni m rozu: W W ąbrzeźnie 26 stopni w  

G olubiu 26 stopni w O strowitem 24 stopnie. 

W ieczorem m róz zelżał do 14 stopni godzina 

5-ta a o godz. 7 na 17 stopni

—  Zaproszenie Rodziców. Proszę uprzejm ie 

P. T M atki uczniów i uczenie O pieki Rodziciel­

skiej o łaskawe przybycie do tutejszego gim na­

zjum , w sobotę, dn. 28 stycznia br. o godzinie  

5 po poł. w  spraw ie zorganizowania dożyw iania 

uczniów tutejszego zakładu.

Za D yrekcję: M ichał W inogrodzki.

—  O tw arcie ślizgaw ki D ziś w piątek, na­

stąpiło otw ’arcie na boisku P. W  i W . F., kolo  

Strzelnicy Bractw a Strzeleckiego ślizgaw ki 

Zjednoczonych K lubów Sportow ych naszego  

m iasta. O bok publiczności korzystać będą  

z boiska kluby hokeja na lodzie. Prócz im ­

prez sportow ych urządzi zarząd zabaw y (m a- 

szkarady) na lodzie.

—  Pójdziem y na „Jasełka". W  nadchodzącą 

niedzielę 29 stycznia o godzinie 5-tej po połu- 

driiu w sali p. K lim ka odbędzie się przedsta­

w ienie dzieci szkoły żeńskiej. O degrane zosta­

ną „Jasełka". —  Ceny biletów bardizo przystę­

pne. — Czysty zysk przeznacza się na zakup  

pom ocy naukow ych dla biednych dzieci.

— „Dem on m iłości" Cicha tajem nicza bu­

dząca zim ny dreszcz niepokoju.... Sahara. D waj 

przyjaciele oficerow ie spahisów St. A vit i kapi­

tan M orhaiige, na czele zbrojnej ekspedycji, o- 

trzym ali m isję zbadania starych szlaków kara­

w an .łączących Tunis z rzeką N iger.

W  drodze w padają w zasadzkę, przygotowa­

ną przez dziki szczep Tuaregow. Przychodzi do  

w alnej rozpraw y.

A systa oficerów zostaje w ycięta w pień, —  

oni sam i zaś, nieprzytom ni w zięci do niewoli.

Tajem niczem w ejściem ukrytem w śród dzi­

kich skał, w iodą ich przez jakiś dziwny labirynt 

przez nieskończoną ilość kom nat i przejść pod­

ziem nych do państwa, gdzie króluje tajem nicza 

posągow o piękna zagadkow a, pełna czaru —  

..... A ntinea.

Tragiczny splot okoliczności, w alka m iędzy  

m iłością a przyjaźnią, zainteresować m usiała tak  

genjalnego reżysera jakim  jest G . W . Pabst, któ­

ry stworzył na tem  tle największe arcydzieło  fil­

m owe ostatnich czasów.

Z powiatu
—  W ałycz. (K radzież kur). N a szkodę p. 

Płazy kierow nika tut. szkoły ,skradziono 13 

sztuk kur.
—  G ajew o, (Kradzież). W  nocy z 17 na 18 

bm . skradiio& o z m ajętności G ajew o za pom ocą  

w łam ania 3 ctr. żyta. Spraw cam i kradzieży by  

li; O strowski Stanisław , W ilczew ski Stanisław , 

Rojew ski Stan., i Paw łow ski A dam w szyscy z 

O strow itego, którym  część zboża odebrano i od­

dano poszkodow anem u. Rów nież w ykryto pa­

sera: K azim ierza K owalskiego z O strowitego, 

który w iększą część skradzionego zboża sprze­

dał w K owalew ie. Sprawców kradzieży od­

staw iono do Sądu.
—  G alczewko (Kradzież drobiu). Przed kil 

ku dniam i skradziono na szkodę p. M ijew skiego  

zaw iadow cy stacji, kilkanaście kur.

— O sieczek. (Z życia placów ki Pow stań­

ców i W ojaków ). W środę, dnia 25 stycznia 

br., jak zwykle odbyło się w tut. św ietlicy  

w alne zebranie placówki Związku Pow st. i 

W ojaków z następującym  porządkiem  obrad: 

1) O dczyt z racji 70-letniej rocznicy pow ­

stania styczniowego, 2) w ybór nowego za­

rządu, 3) sprawozdanie kasow e za czas ub. 

oraz sprawozdanie z zabawy, którą m iejsco­

w a placów ka zorganizow ała w  dniu 22. I. br., 

4) spraw a odegrania przedstawienia am a­

torskiego przez członków naszej placów ki, 

5) w olne w nioski.

Zebranie zagaił i przedstawił porządek o- 

brad p. Br. Jaranow ski, jako prezes pla­

ców ki. O dczyt o pow staniu styczniow em  

m iał m iejscow y nauczyciel p A nt. G om oliń- 

ski. Prelegent zwięzłe i treściw ie przedsta­

w ił zebranym obraz życia Polaków przed  

pow staniem , nadludzkie w ysiłki bohaierów  

65 roku oraz czasy po pow staniu. Zebrani 

w skupieniu w ysłuchali odczytu, śledząc z 

zainteresowaniem pam iętne m iejscowości, 

które prelegent pokazyw ał na m apie Polski.

niem ieckich szkół publicznych. Tem bardziej 
nam nie w olno pozostawiać sam ym sobie na­
szych rodaków, gdy ich nie chroni opieka  
prawa do w dasnego języka i szkoły.

Byli uczestnicy w alkę o szkołę polską w  
czasach niew oli, postanowili, w 25-tą roczni­
cę w ybuchu strajku szkolnego na ziem iach  
b. zaboru rosyjskiego i b. zaboru pruskiego, 
utw orzyć „Fundusz Szkolnictwa Polskiego  
Zagranicą". Fundusz ten, pow iększony rok  
rocznie przez pow szechną dobrow olną dani­
nę. m a zasilać, stale i trw ale, organizowanie  
i utrzym yw anie, w yłącznie, szkół polskich  
zagranicą, pozostaw iając innym organiza­
cjom  społecznym  w Polsce zaspokojenie w aż­
nych i w ielorakich potrzeb Polaków na ob ­
czyźnie. N iebezpieczeństw o w ynarodow ie­
nia m łodego pokolenia polskiego zagranicą  
jest tak w ielkie, gdy setki tysięcy dzieci 
polskich uczy się i w ychow a dzisiaj w obcej 
szkole, gdy ciężkie położenie m aterjalne ich  
rodziców , nie pozw ala na podźw dgnięcie ca­
łego ciężaru zakładania i utrzym ania pol­
skiej szkoły, że konieczną jest szybka, stała 
i planowa pom oc całego społeczeństw a pol­
skiego. Tej pom ocy w yłącznie służy i służyć  
będzie „Fundusz Szkolnictwa Polskiego Za­
granicą", który już w sw oich zaczątkach, 
stał , się w yrazem pow szechnej troski, naj­
szerszych kół społeczeństw a polskiego, o za­
pew nienie ośw iaty i w ychow ania narodowe­
go dzieciom polskim na obczyźnie.

Byli uczestnicy w alki o szkołę polską w  
czasach niewoli przypom nieli całem u spo ­
łeczeństwu, że w alka’o szkołę narodową nie  
została zakończona. D opóki w szystkie pol­
skie dzieci, gdziekolw iek je los zagnał, lub  
pozostaw ił poza granicam i w yzwolonej Pol­
ski, nie będą m iały polskiej szkoły, dotąd  
w alka trw ać m usi. Fundusz Szkolnictwa Pol­
skiego Zagranicą, to fundusz w alki czynnej, 
a każdy grosz złożony na szkoły polskie za­
granicą, to grosz w ykupienia dusz polskich  
z duchow ej niewoli obcej, najczęściej w ro ­
giej. szkoły.

Celem zebrania odpow iednich funduszów  
na polskie szkolnictw o zagranicą — odbyło  
się dnia 25 bm ., w salce sejm ikowej zebra­
nie kom itetu organizacyjnego.

N a zebranie pow yższe przybyło liczne  
grono osób, których pow ołano do kom itetu  
zbiórki „Funduszu Szkolnictw a Polskiego  
Zagranicą".

D o kom itetu w ykonaw czego na przewod ­
niczącego w ybrano p. Starostę K aiksteina, 
na zast. przew odn. p. D r. Janiszewskiego, na  
sekretarza p. Szczukę A dam a, na skarbnika 
p. dyr. Bulandę, pozatem w eszli do kom itetu  
w ykonawczego p. Brzezińska, p. Brzostowicz, 
p. burm istrz m . G olubia — G olus, p. bur­
m istrz m . K owalew a K tichler, p. insp. szkol­
ny M atuszkiewicz, p. burm istrz m . W ąbrzeź­
na Schw arz.

Protektorat nad pow szechną zbiórką na  
rrzecz „Funduszu Polskiego Szkolnictw a Za­
granicą" objął Pan Prezydent Rzeczypospo­
litej Polskiej. —  N a czele kojnitetu główne­
go stanął p. M arszałek Senatu W ładysław  
Raczkiew icz.
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K rateczki
Sąd G rodzki w dniu 26 stycznia br. pod 

przewodnictw em  p. sędziego Żuralskiego, oskar­

życiela p. przód. M ąki u protokólanta p. A m broż- 

kiewicza rozpótryw ał następujące sprawy:

O obrazę Rządu zasiedli na ław ie oskarżo- 

nyoh pp.: Czarnota Bojarski i A ntoni Czerwiń­

ski, którzy m ieli na organizacyjnem zebraniu  

O W P. w  Ryńsku  w  przem ów ieniach sw ych obra­

nie Rząd i Sądy. Sąd po w ysłuchaniu św iadków  

i rozpatrzeniu sprawy uniewinnił oskarżonych, 

nakładając koszty sądow a na Skarb Państwa.

Za zniew ągę policjanta stanął przed Sądem  

Zygm unt Piątkow ski z G olubia. Sąd skazał 

Piątkowskiego na 1 tydzień aresztu. Piątkow ski 

apeluje.

—  G rochow alski a nie G ronow ski. W  astatn. 

„KraŁeczkach“ podaliśm y m ylnie nazwisko. —  

M iało być: W ładysław  G rochow alski a nie G ro­

now ski.

■ mbmhmes

K TO SIĘ SPÓ ŹN IŁ

z zapisaniem  gazety na LU TY i 

M A RZEC niech poprosi listonosza 

a on przyjm ie jeszcze przedpłatę. 

W  krótkim czasie dodam y ładny  

K A LEN D A RZ K SIĄ ŻK OW Y bez­

płatnie W SZY STK IM A BO NEN ­

TO M . — „G łos** m ożna zapisać  

jeszcze w agencjach i ekspedycji 

„G łosu". —

I
 WIADOMOŚCI POTOCZNEl

Wąbrzeźno, dnia 27 stycznia 1933 roku

—  Pogrzeb śp. Jana Ziółkow skiego odbył się 

w czoraj, 26 stycznia przed południem . K ondukt 

żałobny do kościoła prow adził ks. prób. Zakrys 

który też po odpraw ieniu W igilji i żałobne.

Po odczycie członkow ie zabierali głos, do ­

rzucając niektóre szczegóły z pow stania, po ­

słyszane czy to od ojców sw ych, czy też z 

różnych książek, w ypożyczanych bardzo  

chętnie z bibljoteki m iejscow ej szkoły po ­

w szechnej.

N a propozycję kom endanta p. L. M ellera  

zebrani uczcili pam ięć bohaterów , którzy w  

w alce o N iepodległość nie szczędzili krwi i 

życia, jednom inutowem m ilczeniem . W resz­

cie jako zam knięcie tej uroczystej części ze­

brania odśpiewano ..Boże, coś Polskę". Po tej 

części przystąpiono do w yboru nowego za­

rządu, w którego skład w eszli: jako prezes  

p. Br. Jaranowski. w iceprezes p. W . Pio­

trowski. sekretarz p. A . G om oliński, skarb ­

nik p. J. A ngow ski, referent ośw iatow y i 

zarazem kom endant p. L M eller.

W  skład K om isji Rew izyjnej w eszli pp.. 

W ł. Jaranow ski, Ewertow ski i Złotowski. —  

Sprawozdanie kasow e zdał skarbnik p. J. 

A ngowski. Zabawa nie przyniosła spodzie­

w anych zysków z pow odu m ałej ilości go­

ści, cz& go przyczyny były opady śnieżne i 

niezwykły m róz. W każdym razie pokryte  

były w szystkie w ydatki oraz zaległy defi­

cyt. — Postanowiono odegrać w ostatnią  

niedzielę 2 kom edyjki oraz urządzić zabawę  

na zakończenie karnaw ału. O dśpiewaniem  

„W szystkie nasze dzienne spraw y" zakończo­

no zebranie.
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RU CH TO W A RZY STW

—  Lekcja francuskiego dla Legjouu M łodych  
i B. B. W . R. odbędzie się w sobotę 28 stycznia 

br. o godzinie 6 po poł. w gim nazjum .

—  Baczność Pow stańcy i W ojacy O . K . V III 

Placów ka W ąbrzeźno. D nia 27. I. 52 r. o go­

dzinie 20-tej odbędzie się w alne zebranie w  
hotelu pod O rłem .

Porządek obrad: 1) Zagajenie. 2) W y ­

bór przew odniczącego zebrania. 3) Sprawoz­

danie zarządu. 4) Spraw ozdanie K om isji Re­

w izyjnej. 5) W ybór now ego zarządu. 6) W ol­

ne głosy i w nioski.

O godz. 19,50 zebranie zarządu.

Przybycie członków konieczne.

Za Zarząd: M r. Cwinarowicz, prezes.

— Plenarne zebranie U rzędniczego K oła  
BBW R m . W ąbrzeźna odbędzie się w piątek, 
dnia 3 lutego r. b. o godz. 19,30 w m ałej salce 
H otelu pod Białym O rłem .

Ponieważ na w spom nianem zebraniu om a­
w iane będą różne sprawy aktualna upraszam y  
o jaknajliorniejszy udział PP. Członkiń i Człon­
ków U rzędu. K oła BBW R.

Za Zarząd:
Stanisław ski, aeketarz. Jan Bulanda, prezes.

— Baczność Członkow ie O bywatelskiego  

K oła B. B. W . R. w W ąbrzeźnie. Zebranie 

członków K oła odbędzie się dnia 31 Pm . 

godz. 20-tej (8-m a) w ieczór w lokalu hotelu pod  

O rłem . Referaty i dyskusje, spraw y aktualne  

O becność w szystkich członków i sym patyków  

konieczna.
Zarząd.

BRA CTW O STRZELECK IE. Roczne w al­

ne zebranie odbędzie się w poniedziałek dnia 

30 bm , o godz. 7-m ej w ieczorem w lokalu p. 

K lim ka z niżej podanym  porządkiem obrad:

1. Zagajenie, 2. Sprawozdanie zarządu: a) 

prezesa, b) skarbnika, c) K om isji rew izyjnej, 

3. O gólna sytuacja Bractw a, 4. Pow zięcie do w ia­

dom ości skreślonych członków, 5. W olne gło­

sy i w nioski bez uchw ał, 6. Zam knięcie.

O  ile nie przybędzie dostateczna ilość człon ­

ków , konieczna do pow zięcia prawom ocnych  

uchw ał odbędzie się po pół godzinnej przerwać 

drugie zebranie, którego uchw ały będą obow ią­

zyw ać bez w zględu na ilość obecnych.

ZA ZARZĄD :

(— ) Chw iaikow ski, prezes 

(— ) Jankow ski, sekretarz

— W alne zebranie K . P. H . W czwartek, 

dnia 2 lutego br. o godz. 12-tej w poł. (po  

nabożeństw ie) odbędzie się w m ałej sali p. 

; K lim ka W alne Zebranie ..K oła Przyjaciel 

H arcerstwa".

Porządek obrad: 1) Zagajenie. 2) odczy ­

tanie protokołu  z ostatniego w alnego zebrania 

5) w ybór m arszałka 4) spraw ozdanie zarzą­

du. opiekunów drużyn i kom isji rewizyjnej, 

5) w ybór w iceprezesa, 6) ułożenie budżetu i 

program u pracy na rok 1955, 7) w olne głosy. 

W razie nieprzybycia odpow iedniej ilości 

członków , odbędzie się w alne zebranie 15 

m inut później bez w zględu na ilość członków .

Zarząd.

—  Zieleń. W alne zebranie K ółka Rolniczegc 

odbędzie się w sobotę dnia 28 bm . o godz 

6 w ieczorem w lokalu p. Sroki.

Zarząd.

D rukiem i nakładem : Zakłady G raficzne  

Bolesław a Szczuki —  Redaktor odpow ie­

dzialny: A lfons Szczuka — W ąbrzeźno, 

ul. M ickiew icza nr. 1.
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Szanownej Publiczności podaję do łaskawej wiadomości, iż BAZ dniem 1 lutego 1933 roku

W
właśc. ALEKSY GRABOWSKI

na dawnem miejscu przy Rynku nr. 23 obok „Bazaru" p. St. Chwiaikowskiego 

Skutkiem dokładnej kalkulacji, jestem w stanie wszystkie artykuły sprzedawać po najniższej cenie 

?roszę o łaskawe poparcie jak również odwiedzenie mego składu bez obowiązku zakupu

Aleksy Grabowski

Przebój sezonu na rok 1933!!!

07251913

Oferujemy wyłącznie w celu spopularyzowania 
naszej firmy wśród licznych rzesz radjoamatorów

Zam iast Zł. 400 tylko Zł. 175.
Trzylampowy odbiornik „Non Plus Ultra 3”, naj­
nowszej udoskonalonej konstrukcji, odbierający 
wszystkie europejskie stacje na głośnik nadzwy­
czaj czysto i głośno. Zakres fal od 200 do 2UO0 
metr. Zmontowany w eleganckiej nowoczesnej 
skrzynce mahoniowej lub dębowej z pierwszorzęd­
nych części składowych. Obsługa nadzwyczaj łat­
wa, Do aparatu dodajemy pełny komplet niezbęd­
nych akcesoryj a mianowicie: 2 lampy oszczędno­
ściowe, 1 lampę głośnikową, głośnik 4 biegunowy 
odtwarzający wiernie i czysto wszelkie głosy i mu 
zykę w pięiknej skrzynce skomplet odpowiednio 
do skrzynki aparatu, 1 akumulator 25 amp, godz. 
1 baterję anodową na 100 V i komplet materjału 
antenowego. Gwarancja pisemna, dwuletnia. In­

strukcja bezpłatna.
Zaznaczamy, że podana cena jest najniższa, wyjąt­
kowa na czas ograniczony. Radzimy zatem sko­
rzystać z tej niebywałej dotychczas okazji. Przy 
tak bowiem niskiej cenie taki odbiornik winien 
znaleźć się w każdym domu, szkole, związku i in­

stytucji publicznej.
Dla miejscowości posiadających sieć elektr, pole­
camy taki sam odbiornik z wyżej opisanym głoś­
nikiem na prąd zmienny 220 V (akumulator i ba- 

terja zbyteczne). Cena kompletu Zł. 225 :—
Za sprawne działanie tych aparatów otrzymujemy 
mnóstwo podziękowań. Na żądanie wysyłamy spis 

osób wyrażających nam swe podziękowania. 
Zamówienia wysyłam odwrotnie wyłącznie za po­
braniem pocztowem po otrzymaniu 25 zł, tytułem  

zadatku.

Adresować „Radjofot” Lwów  ul. Kołłątaja  8
Telefon Nr. 106-11

Reguluję------------ 1

księgi handlowe  
sporządzam i rewiduję bilanse, 
nadzoruję prowadź, księgowości.

P. Dzierzgowski 

ąsd. zaprzysiężony  biegły dla księ ­
gowości handlowej 
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Polski 

Czerwony 

Krzyż!

Jaka instytucja gotowa jest zawsze oto­

czyć sanitarną opieką ofiary epidemyj, 

powodzi i wszelkich innych katastrof ?

Polski

Czerwony 

Krzyż!

Nowość! KODEKS Nowość!

Postępowania Karnego
(Rozporządzenie Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 19 marca 1928) 
załącznik do obwieszczenia Ministra Sprawiedliwości z dnia 30. 
września 1932 r. <poz, 725) zmieniając, niektóre przepisy postę­
powania karnego (Dz. U. R. P Nr. 73, poz. 662). zawierający je ­
dnolity tekst rozporządzenia Prez. Rzpl. z dnia 19 Ul. 1928 roku 
(Dz. U, R. P. nr. 33, poz. 313) z uwzględnieniem  zm ian wpro­
wadzonych ustawą z dnia 21 I. 1932 r. (Dz. U. R. P. poz. 60) roz­
porządzeniem Prez. Rzpl- z dnia 11. VII. 1932 (Dz. U. R. P. nr. 60, 
poz. 573) i rozporządzeniem Prez. Rzpl z cnia 23. VIII. 1932 roku 
(Dz U, R. P. 73, poz. 662) oraz ze zm ianą num eracji dotych ­
czasowej na nową.

Cena za egzemplarz na dobrym satynowanym papierze
w trwałej okładce kartonowej........................ 1,50  zł

Cena za egzemplarz oprawny w półpłótno tylko . . 2,00 zł

Zgrabny, mały format kieszonkowy, narożniki zaokrąglone, —

czysty i wyraźny druk.

Własnym nakładem wyszła

Ustawa karno skarbowa, broszurow. po ... . 0,75 zł
Ustawa karno skarbowa, oprawna po ...................... 1,25 zł
Kodeks karny, egzemplarz broszurowany po . . 0,75 zł
Kodeks karny, oprawny w półpłótno po ... . 1,25 zł

Dla zaoszczędzenia kosztów, wysyłamy bez pobrania, dołącza­
jąc do przesyłki blankiet nadawczy P. K. O. 203 ’909,

Drukarnia nakład. J. Kawaler
Telef. 125 i 115 Szam otuły pod Poznaniem P. K. O. 203 ’909

SKŁAD  
z mieszkaniem zaraz 

do wynajęcia 

Fr. Biały
Marsz. J. Piłsudskiego 4 

Kupię

DOM

Ogłaszajcie
—  SIĘ —

w „G losie
W ąbrzeskim  “
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ni Tartak parowy— Radziki M ałe m

Skrzynka pocztowa Rypin 35 — Telefon Rypin 26

w Wąbrzeźnie lub przy 
mieście w cenie do 10 

tysięcy złotych 
Zgłoszenie w adm. Głosu

Rzadka okazja!

Sprzedam 2 dom y
przy ulicy W olności
1-szy: 6 pokoi wraz z przynależno* 
ściam i, m urowaną stajnią, pralnią
i piwnicą

2-gi: 5 pokoi, również z wszelkiem i 
przynależnościam i. —  Domy te sprze­
dam jako jeder kompleks, jednakże nabywca 
może je z łatwością podzielić, Objekt po­
wyższy jest bez długu. Oferty piśmienne 
proszę kier, do admin. „Głcsu" po nr

III 
i

m 

iTi

POLECA

DRZEW O
budowlane i opałowe

dostawą franko BrodnicaZ

Ma na składzie duży wybór kantówek budo­
wlanych, suche deski sosnowe i inne po ce­
nach bardzo niskich i na dogodnych warun­
kach. Przyjmuje zamówienia na gotowe bu­
dynki. .Szczapy i karpina, suche w najlepszej 
jakości. Dla okolic W rock, M ał< i Golubia 
polecam wszelkiego rodzaju drzewo opałowe 
w lasach Płonne 1 km. od mostu W rockl —  
Tom kowo. — Drzewo suche.

LICYTACJA PRZYM USOW A.

Dnia 31 stycznia br. o godz. 12.30 sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za gotówkę u małż. W. 
i A. Brzezińskich w Ostrowitem: 147/33

1 bufet i kanapę nową.

(— ) Litwin, komornik sąd. w Golubiu.

0*

0*

m

iii

LICYTACJA PRZYMUSOWA.

Dnia 31 stycznia Iw, o godz. 14-tej sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za gotówkę u p. Leona 
i Ju(janny Barańskich w Ostrowitem: 58/33

1 maszynę do szycia, 1 kanapę i 1 gramofon.

(— ) Litwin, komornik sąd. w Golubiw.

lll=lll=lll=l!l=lll=lll=IIIE Iil=lll==||IH IIIEIII

j LICYTACJA PRZYMUSOWA.

Dnia 31 stycznia br. o godz. 14.15 sprzedawać 
będę najwięcej dającemu za gotówkę u p, Wincen­
tego Bielickiego w Ostrowitem: 141893

4 świnie po 1 dr, i 3 cielaki po 3 mieś.

Litwin, komornik sądowy w Golubiu.

W NIEDZIELĘ 

pójdziemy wszyscy na 

„JASEŁKA ” 

urządzone przez dzieci szkoły po­

wszechnej żeńskiej!
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!!! nimiE  ujDOiomiEJSZE im d źw ięk o w e UW AGA  ! Sala dobrze ogrzana UW AGA !

M T 2 OSOBY NA 1 BILET

W  piątek, dnia 27 bm . o godzinie 8,15 wieez.

wyświetlamy poraź ostatni filmI„SŁOŃCE  
z HOTEL POD BIAŁYM ORŁEM

WQHllIlHHki
IV ’ 2 OSOBY NA 1 BILET "W

W  sobotę 28 i w niedzielę 29 bm . o g. 4, 6,15 i 8,45 

wyświetlamy uroczystą premjerę arcydzieła filmowego p. t.

Dem on m iłości |
czyli ATLANTYDA  ~

Rzecz dzieje się nad rzeką Niger, w Saharze i w głębi Afryki

W roli gł. Brlgida Helm , Jean Angelo i Pierre Blanchard TTJ 

W  sobotę I w niedzielę FIVE CLOC z dancingem «
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